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ieczetowane nie podlegają opłacie 
Ad 2 nadsyłanych nie zwraca Się. 


Prenumeratę przyjmują: 
Administracya Czasu w Mirakowie i urzędy pocztowe. RT, prenumeratę ksi a 


8. A. Krzyżanowskiego, handel Niemojewskiego w Sukiennicach, biuro 


zienników Herza plac 


acki 1. 9, handel Bajera ul Grodzka, główna trafika róż Rynku i ulicy św. Jana, handel Kretschmera 


w Rynku gł — Ogłoszenia (inseraty) przyjmuje się za o od 
kiem (petitem) za pierwszy raz 10 ent., za każdy pdha ky t 


miejsca wiersza drukiem drobn 


miejsca wiersza drobnym dru- 
— Nadesłane (na 3 stronie) 


po 30 cnt. za każdy raz. — ©głoszenia i prenumera: 


przyjmują: we Lwowie biuro dzienników ulica Karoia Ludwika 1. 9, centralne biuro ogłoszeń ulica 


opernika l. 11; w Paryżu wyłącznie p. 
ut 


żem rue du Chemin de 


Courbevoi pod P. 
w Hamburgu, Fran 


w Warszawie przyjmują ogłoszenia pp. 


bu furcie n. M., Berlinie, Li 
w Berlinie, Hamburgu, Monachium i Norymberâso), 
(tylko prenumeratę pp. H. Goldschmidt & Comp.); 


Adam rue de Varenne 38, (prenumeratę p. W. Raczkowski 
fer 44); w Wiedniu pp. Haasenstein & Vogler (także 
sku, ZE i Wrocławiu), A. Oppelik, R. Mosse (także 

Schalek , M. Dukes, J. Danneberg, H. Friedl 

) w Frankfurcie n, M. G. L. Daube % Comp 
Reichman 1 Frendler, biuro ogłoszeń przy ul. Senatorskie 


Przedłożenia walutowe. 


Rada państwa ma się zająć już niebawem 
przedłożeniami walutowemi ministra Plenera, e 
re były przedmiotem kilkodniowych obrad : o- 
misyjnych, i tam wiele napotkały słusznych 0 BN 
i wątpliwości obok nieuzasadnionych niczem po 
chwał i obrony. : 5 ź k 

Motywa przedłożeń uwiadamiają nas, że a À, 
zdążając niezachwianie do celu, wytknię a. 
ustawą z r. 1892, a więc do złotej walaty, biega 
chwilę obecną za korzystną dla podjęcia dat- 
szych kroków na tej drodze; proponuje pHo CE 
cofanie z obiegu dwustu milionów not pa me 
wych i 30 milionów obligów salinarnych ; w miej 


À : 40/, renta, 
sce tych ostatnich ma być zorg E 


ści 5 AO 
galden pozostał , z wartością kruszcową o więcej 


niż 50%, niższą od legalnej, nie można zatrzymać 
w obiegu, tem więcej nie powinno tego czynić 
państwo, które ogłasza, że reformuje swą walutę. 
Z faktem tym Austro-Węgry tem więcej liczyć się 
muszą, że srebro bez akcyi międzynarodowej, 
jacej banicyę jego z mennic, znacznie na 
aka, rew "mę zdoła, a deklaracye ściśle 
monometaliczne Austro-Węgier w Brukseli i w tych 
przedłożeniach, mogą chyba zaszkodzić tej akcyi 
międzynarodowej, zdołają negatywnym swym to- 
nem odebrać innym państwom wogóle chęć ini- 
cyatywy, niedopuścić do akcyi zdolnej zniżkę war 
tości srebra ograniczyć. 
Zmieniona tak ogromnie w ciągu zeszłego roku 
wartość wzajemna kruszców domaga y i zmiany 
w wykonaniu ustawy z roku 1892. Fałszywymi 


a tem więcej monety obiegowej, hrala Godzimy się też zupełnie na wątpliwości, 


podniesione w komisyi walutowej przez posłów 
hr. Pinińskiego i Kraińskiego, a niemało zdziwiła 
nas nieuzasadniona rzeczowo gorliwość, z. jaką 
posłowie Rutowski i Szezepanowski bronili tych 
przedłożeń, formułujących tak niejasno stosunek 
między rządem a bankiem, tak niekorzystnych dla 
skarbu i sprawy reformy waluty. 3 

I ostatnie bowiem przedłożenie o wycofaniu 
z obiegu 30 milionów obligów salinarnych za po- 
średnictwem renty przedstawia wątpliwości ze sta- 
nowiska budżetowego, a korzyść pod względem 
monetarnym byłaby w najłepszym razie niewiel- 
ką; ryzykownym jest ten krok kiej właśnie przez 
wynikającą ztąd redukcyę Środków obiegowych, 
która tem grożniejszą stać się może, że na przy- 
przypływ obcego złota dla zasilenia obiegu mone- 
tarnego liczyć obecnie nie można. 


wiadomo, jakie jest autentyczne brzmienie kontr- 
projektu hr. Hohenwarta. Podawany on był różnie 
w różnych dziennikach, a Vaterland stwierdził, 


iż wszędzie podawano go błędnie. Na wczoraj- 
szem posiedzeniu zjednoczonej lewicy niemieckiej 
zaznaczył Dr Russ, iż według projektu Hohen- 
warta Izba poselska składałaby się jak dotąd 
z 358 deputowanych, a mianowicie z 85 z wiel- 
kiej własności, 18 z Izb handlowych i 12 z utwo- 
rzyć się mających Izb rękodzielniczych, dalej z 72 
posłów wysyłanych przez sejmy i 35 wyszłych 
z ogółnych wybor miast i miasteczek i z 86 
posłów wysyłanych przez sejmy i 45 wyszłych 
z ogólnych wyborów z gmin wiejskich. Prawo 
czynnego wyboru miałby każdy, kto płaci jaki- 
kolwiek bezpośredni podatek lub ma kwalifikacyę 
na robotniką przemysłowego lub opłaca czynsz 
mieszkalny, którego cenzus oznaczą postanowienia 


go została przyjęta z nieufnością przez całą pra- 
wie prasę polską w Poznaniu. Gdyby zatem mo- 
żna było mniemać, że Hamb. Corresp. wyraża za- 
patrywanie sfer decydujących, gdyby można było 
mniemać, że te sfery są rzeczywiście przekonane 
o bezużyteczności i szkodliwości obeenego syste- 
mu, w takim razie szczerość intencyj „nowego 
kursu“ przedstawiłaby się w znacznie lepszem o- 
świetleniu. Polacy domagają się tego jedynie, aby 
ich traktowano jako równouprawnionych obywa- 
teli państwa, wobec którego spełniają najsumien- 
niej wszystkie obowiązki; mogą zatem żądać, aby 
z programu rządowego usunięte było hasło ger- 
manizacyi przez szkołę. Dlatego szczere, czy „dy- 
plomatyczne* argumenta ministra oświaty nie są 
dla nich wystarczające. 
Daily News otrzymały następujące doniesienie 
ze źródeł rzekomo rosyjskich: Carowa miała za- 


p natomiast wycofanie not ma nas „wegier- upełnie przepisy przedłożeń, dotyczące wyco-| Za najstosowniejsze uznalibyśmy przeto eofnię- |sejmów. Jestto jeszcze zbyt ogólnikowy zarys pro-|miar wyjechać tej wi i 3 

p wie ema ugody | aerae rpa > E ia kasa obiega ot A pośrednictwem srebra; na|cie tych przedłożeń, bo korsy dpi ich dla ih jekta i musimy Ayee g aż zostanie w AE nem Joriya który, Jak uiedomaj (4 SRO A 

p skim, oraz wypuszczenia W , pó wygl ugody |to zgodzić się nie można. To nie dosyć jednak ;| waluty uznać nie możemy, a następstw nieko-| ogłoszony. chorobą piersiową. Program podróży był już uło- 

[5 srebrnych koron. Bank ma gat ti ów guldenów |nie chcąc narażać skarbu na straty nieobliczalne, | rzystnych nie zabrakłoby poich przeprowadzeniu.| Wieczorne posiedzenie Koła polskiego z d. 8|żony, a między innemi eskadra rosyjska morza 

p. otrzymać od obu rządów 160 wj pak A jara, na jakieby go, pomijając już nielegalną emisyę,| Nie zaliczamy się do opozycyi i nie dla opozy-|b. m. poświęcone było poufnym obradom nad rzą: | Sródziemnego miała powitać carową w Algierze. 

22 złotem, natomiast pa E suma złota wycofywanie i uzupełnianie zawartości srebra w no- į cyi politycznej objawiamy powyższe zdanie, aleļdowym projektem ustawy w sprawie walutowej. į Jednocześnie miał się odbyć wielki przegląd 
, "<E 


' równa otrzymanym 


lden: 
w srebrnych gulde. srebrnym guldenom, ma być 


kruszcowego banku, ekwiwa- 
anych banknotów ma iw 
i okry- 

rzyć osobną rezerwę, służącą wyłącznie na p 
= tych banknotów, całe zaś złoto ma być Bank 
zobowiązanym ewentualnie zwrócić mafów, PB 
Wobec przedłożeń tych, zarówno ja: kę ya 
motywów trudno powstrzymać się od krytyk! k4 
bynajmniej nie ze stanowiska obrony. arobra, z 
i i4 le właśnie ze stanowiska * 
azer r «ze 1892. Byliśmy przeciwnikami 


włączoną do zapasu 
lent natomiast otrzym 


wych monetach narazić musiało, należałoby na- 
tychmiast powstrzymać dalsze wybija 
nie srebrnych koron i ich emisyę, i to na 
tak długo, dopóki sytuacya ogólna nie zostanie 
jakokolwiek wyjaśnioną. 
Tak więc odpada jedna: część przedłożenia, 
mianowicie wycofanie 40 milionów not państwo- 
wych za pośrednictwem dalszej emisyi koron. 
Ale podobnie nieuzasadnionem okazu,e nam się 
obecnie podjęcie wycofania dalszych 160 - 
nów na podstawie ugody z Bankiem. Ztoto rządu 
ma służyć do wycofania not państwowych e- 


właśnie dla uchronienia państwa i rządu od kro 
ków fałszywych. Sprawę monetarną winien rząd 
czujnie śledzić, i tu koniecznemi są pewne nowe 
zarządzenia, ale inne, niż proponowane przez rząd. 
Uporządkowanie obiegu monety zdawkowej, który 
dziś jest tak chaotycznym, czasowe zawieszenie 
bicia koron, dopóki kwestya srebra jest tak nie- 
jasną, to najpierwej powinno być przeprowadzo- 
nem; później dopiero przyjdzie czas na dalszą 
pożyczkę złota, na zdecydowanie sprawy gulde- 
nów i koron, na wycofanie lub tylko zaprowadze- 
nie wymienności not państwowych. 


Hamb. Corresp., dziennik używany przez tera- 
żniejszy rząd niemiecki do półurzędowych enun 
cyacyj, zamieszcza nader zajmujący artykuł o pol 
skiej polityce „nowego kursu,“ „Polacy — pisze 
między innemi Hamó. Corresp. — naród, który 
z gruzów swej przeszłości ocalił swoją odręb 
ność, nie dadzą się nigdy pozyskać, jeżeli się bę 
dzie dążyć do zniszczenia najszlachetniejszych 
znamion ich istoty, mianowicie wierności i przy 
wiązania do religii i mowy rodzinnej. Gwałtowne 
wkraczanie w te dziedziny ludowego życia, rzad- 
ko miało pożądany skutek i podbudzało zawsze 


floty francuskiej w porcie algierskim na cześć ca- 
rowej. Przeglądowi temu chciano nadać polityczne 
znaczenie, a przyjaciele Francyi w Petersburgu _ 
i Paryżu usilnie pracowali nad urzeczywistnie- 
niem tej myśli. Jednakże ostatnie wypadki, mia- 
nowicie podniesienie ceł zbożowych we Francyi 
i bliskie przyjęcie traktatu rosyjsko niemieckiego 
przez parlament niemiecki, udaremniły ten pro- 
jekt i wogóle niewiadomo nawet, czy carowa po- 
jedzie do Algieru, jakkolwiek stan zdrowia w. 
księcia Jerzego usprawiedliwiałby tę podróż naj- 


nen 3 ! „8 zupełniej. — Powyższe doniesienie, ch 
3 tej imda w wielu zasadniczych Er 4 m gu, ale operacyę tę podjąćby należało dopiero] Cała akcya walutowa w Austro-Węgrzech robiła | zacięty opór. Jeżeli jest możliwem przerobić Po- niekoniecznie z AR źródeł pod 
ri uznajemy, że skoro raz jest us W konanie do- | w chwili, gdy rząd wszystkie swe noty wycofać dotąd niestety wrażenie akcyi, przygotowanej nie laków na Niemców po polsku mówiących, zada-|zdaje się mieć cechy prawdopodobieństwa i do- 
(s nie można, to trzeba ją DIE i J które pro- |zdoła; za wycofaniem częściowem żadnego po-|dostatecznie, przeprowadzanej z nerwowym pośpie |nie, które ma swoje znaczenie nawet w ramach|brze charakteryzuje obecny stan francusko rosyj- 
k maga się jednak innych dróg, niź % dalej li- | ważnego powodu nie można przytoczyć, zwłaszcza |chem, więcej słowami, niż czynem, więcej dla| wielkiej europejskiej polityki, to sądzimy, że nie]skich stosunków. 
z ponują przedłożenia, a wykonanie tosunków mo-|że ażio nie dopuszcza wykupna not złotem. Ma|efektu, niż dla rzeczy. Mogło to nasuwać myśl, | nastąpi to mgdy przez gwałtowne burzenie tak| Znany współpracownik Figara Emil Berr miał 
E czyć się winno z ogromną pac 3 r. A priori| więc być złoto oddane bankowi w depozyt na|że pewnym kołom więcej o to chodziło, aby roz-| ważnych czynników duszy ludowej, jak religia iļw Belgradzie interwiew z królem Milanem. Milan 


; bilansu płatniczego, owa abinetu | ubiegający za 3 lata przywilej Banku postawi|czynimy tylko kroki pozorne, uż aliquid fecisse|dziej jeszcze pruskiego rządu, ale w każdym ra-|oświadczył dalej, że absolutnie f j i , 
K bra z 39 na 27, wreszcie g-a000 ZAPOWAE stanowcze załatwienie sprawy banku w ciągu naj- |videatur, a zaniedbujemy sprawy niezbędne dla]zie artykuł powyższy jest objawem charaktery- | domość, jakoby. Ansio Werts w jek Ce WE wd 


netarnych, jaka zaszła w ciągu 


je się ni i twierdze- 
r kazuje się nieuzasadnionem owo e 
ap an x niezachwianem staniu par pe 
z roku 1892. Czy sfery forytujące re ormę wa 


"Węgrzech przez rok 1893 niczego się 
ni "05? zy jo kaeacią ażio, pogorszenie 
bil jato szalona zniżka ceny 8re- 


wie stabilizacyi kursu rupij, 1m 
aa 83 daly do myślenia? Fakta te skłoniły Ber- 
lin do zwołania ankiety monetarnej, aby się roz 
patrzeć w położeniu tak niekorzystnie zmienio 
nem, a W Austro-Węgrzech piszą o chwili korzy- 
stnej; twierdzą, , że korzystna chwila skłania 
do prowadzenia dalej dzieła reformy monetarnej. 
Kto może twierdzić, że „dziś chwila korzystną 
dla rzucenia w obieg 40 milionów koron srebrnych 
i milionów guldenów, gdy dziś wartość korony 
wynosi zaledwie 20 c. w złocie, wartość guldens 
50 e. zaledwie dosięga? Pod tym względem a 
śnie chwila jest f atalną, przedłożenie zupe Bo 
zgubnem ; właśnie ta imważya nowye 


podstawie ugody tymczasowej, a otrzymanemi od 
niego baknotami i srebrem chce rząd wykupić 
swe noty. Tranzakcya ta wywoływa tyle wątpli- 
wości, co propozycyj. Czemu ma być zawartą 
ugoda tymczasowa, skoro ugoda ta sprawy refor 
my waluty nie posuwa stanowczo naprzód, a 


bliższych dwóch lat na porządku dziennym ciał 
ustawodawczych? Na co ten pośpiech nieuzasa- 
dniony? Co zyska na nim sprawa waluty? - 
Szczególniej wątpliwie przedstawia się sprawa 
odkupna od Banku srebrnych guldenów złotem 
al pari. Guldenami wolno płacić w myśl nowej 
ustawy, jako obiegową monetą wartości dwóch 
koron, ale rząd nie wziął na siebie obowiązku 
wymiany ich na złoto. Zkąd więc ten przywilej 
jednostronny dla Banku? Jaka stąd korzyść dla 
reformy waluty? Korzyści tej nie wykazano w ża- 
dnym punkcie ugody z Bankiem, bo ona też ko- 
rzyści takiejby nie przyniosła. Dla kredytu pań- 


poczęciem akcyi walutowej w r. 1892 zatrzeć 
wrażenie i zagłuszyć pamięć zasług tego ministra, 
który deficyt usunął, aniżeli o samą sprawę wa- 
luty. Tem więcej wskazaną i pożądaną jest 
obeenie ścisła krytyka przy każdem przedłożeniu 
walutowem, aby uchylić nieszczęsne wrażenie, że 


reformy waluty. W tej myśli zamieszczamy też te 
słowa, podając główne wadliwości przedłożeń, a 
wskazując zarazem. coby niezwłocznie uczynić na- 
leżało. ý : 

Depesze wczorajsze doniosły nam, że 4 posłów 
polskich, pp. Kraiński, Piniński, Kozłowski i Wei 
gel wstrzymali się od głosowania w sprawie przej 
ścia do dyskusyi szczegółowej. Krok ten uznajemy 
za słuszny, istotą sprawy wskazany. Rząd powi 
nien z tego wyciągnąć odpowiednie konsekwencye, 
cofnąć te przedłożenia, tak wadliwe w wielu 
punktach, tak wątpliwe pod każdym względem, 
tak niedostateczne dla posunięcia naprzód sprawy 


mowa rodzinna. Kulturkampf dał w tej mierze na 
innem polu ważne wskazówki.* Nie przywiązuje- 
my zbyt wiele wagi do tych wywodów hambur- 
skiego dziennika, gdyż oczywiście nie mamy mo- 
źności stwierdzenia, o ile one odpowiadają rze- 
czywistym zapatrywaniom niemieckiego, a bar- 


stycznym. Podczas ostatnich polskich dyskusyj, 
które się toczyły w sejmie pruskim, nieprzyje- 
manie uderzał 0h reprezentanta rządu, ministra 
oświaty Bossego. Mówił on -0-swoich zamiarach 
co do nauki języka polskiego, w sposób prawie 
pogardliwy i uumaczył potrzebę tej nauki nie 
tyle względami pedagogicznemi lub poczuciem 
sprawiedliwości, jak raczej tą myślą, że wykład 
Języka polskiego należycie pokierowany, musi na- 
wet przyczynić” się do germanizacyi dzieci pol 
skich. Minister uważał swoje „ustępstwo* jako złe 
konieczne wobec gorszego złego, jakiem była pry- 
watna nauka języka polskiego. Nauka prywatna 


wskazał na konieczność, aby przy całej wdzięcz- 
ności dla Rosyi rząd acz srok jak phei 
przyjaźniejsze stosunki z Austryą; są one bowiem 
wprost kwestyą żywotną dla Serbii. Rosyi należy się 
uszanowanie i wdzięczność, ale Austro-Węgry są 
jedynym targiem dla wywozu serbskiego. Milan 


sób wpływały na rozwój wypadków w dniu 21 
stycznia. Jest czystą fantasmagoryą — mówił Mi- 


lan — jakobym ja miał być powołany do Bela se) 


gradu wskutek starań austryackiej dyplomacyi, 
Przez całe cztery lata mojego pobytu w Paryżu 
ani razu nie miałem styczności z austryacko wẹ- 
gierskimi dyplomatami. Prezydent gabinetu Simiez 
nie miał w Wiedniu żadnej specyaluej misyj, 
Radykaliści przyzwyczaili się wszystko podejrzy- 

wać. Wogóle Milan w bardzo gwałtownych sło T 
wach czynił radykalnym gorzkie wyrzuty. Usta- 
wy, wydane przez nich — mówił — godne są 


aż 
Ravacholów i Vaillantów. * 


chybionem, h ułatwia nadmiernie |stwa, dla obiegu monetarnego nie jest szkodliwym | reformy waluty. dawała dzieciom za wiele — zdaniem Dra Bosse | uczciwych radykalnych polityków, za pomocą któ- 
srebrnych monet rządowych uta ie. | fakt obiegu not państwowych; byle one były po- LGD RE go —i dlatego należało ją ująć w karby rządo-|rego możnaby było przeprowadzić ienie 
4 utrudnia kontrolę nad. nie pt 09E k AR B Aa wego nadzoru. Ponieważ nauka będzie fakultaty prp akt, Pororaa Sa 


ielegalne wybijanie ni; | 
aj „A Akko Po Minister Plener SPiGĘSZE 
się za łatwo, że to piebezpieczeństwo istnieje T 
wnież w innych kraja 5 
monety Sesen już są szereg lat w użyciu, nowa 
emisya jest małą, ztąd nowe sztuki więcej zwra 


; 3 i j ielegalna emisya; 
cają uwagi, utrudnioną jest ni ee a miano 


i EE 
„ minister przeocza dalej rze ; 
ira że Kk cena srebra nasuwa myśl i wy 


konieczność także W owych innych 
e powiększenia zawartości woeha pr mone 
tach, aby jej utrzymać przeważny © sb zwa 
nety kruszcowej, a nie kredytowej i tem srt: 
nielegalną emisyę utrudnić. To samo oka sk 
stro-Węgry; monety głównej Z 60, deficy 


SPIRYTYZM i HYPNOTYZM. 


ch, bo przedewszystkiem tam | p 


kryte; obecnie złoto daje znaczae częściowe po- 
krycie wszystkim notom państwowym, po prze- 
rowadzeniu ugody zostałoby co najmniej 112 mi- 
liooów zupełnie niepokrytych, a w obieg weszły 
by miliony srebrnych guldenów, wątpliwej bardzo 
wartości. Wzrastający rozdział między wartością 
złota a srebra może uczynić niemożliwem utrzy- 
manie trwałe guldenów jako monety obiegowej, 
rząd może będzie zmuszonym wycofać je kiedyś, 
odkupując je przeto obecnie od Banku, a puszcza: 
jąc w obieg, naraża się na to, że je znów kiedyś 
po raz drugi ze stratą znaczną wykupywać będzie. 

Projektowana ugoda z Bankiem nasawa przeto 
liczne punkta wadliwe, zalet nie można się do 


i ia j sh medyum 
także sadzę, i pozostawia ją na palcac i 
niekiedy e się sadza znajdować także na 
innych częściach ciała, a nawet na ubraniu, 
z czego wypada dowód, że eter wraca do ustroju 


Przegląd polityczny. 


Kraków 10 marca. 


Z wczorajszego telegramu wiadome już są przed- 
łożone przez rząd główne zasady, na jakich mia- 
łaby się oprzeć nowa reforma wyborcza. Równo- 
cześnie wystąpił hr. Hohenwart ze swoim wła- 
snym projektem, który również zostanie klubom 
doręczony, i dopiero potem rozpoczną one mery- 
toryczne rozprawy nad reformą wyborczą. Z wy- 
rażeniem naszej opinii o projekcie rządowym na 
razie wstrzymać się musimy, zwłaszcza, że nie 


czytającemu o tych objawach, a mianowicie że 
objawy te są wywoływane za pomocą zwykłych 
przyczyn mechanicznych lub fizyologicznych, któ- 
rych zręcznie, być może ze współudziałem innych 


wna, przeto uda się zapewne inspektorom szkol- 
nym, dobrze w tem rzemiośle wyćwiczonym, po- 
zbawić jej znaczną liczbę dzieci polskich różnem 
sposobami, używanemi już przy nauce religii. Otoż 
te dzieci ulegną teraz daleko łatwiej germaniza- 
cyi. Temi mniej więcej argumentami pocieszał Dr 
Bosse tych germanizatorskich zapaleńców, którzy 
jak Puttkamer z Pławt, wtedy dopiero spokojnie 
spoczywają, kiedy wiedzą, że Polacy są niezado: 
woleni. Ta jednak metoda, zwłaszcza jeżeli była 
szczera, nie mogła zrobić dodatniego wrażenia na 
Polaków i jej to przypisać należy, że zapowiedź 
wprowadzenia fakultatywnej nauki języka polskie- 


Morlicza, pozbawił Gruicz wszelkiego w i 
znaczenia. Na zapytanie, jakim Aka | 
Aleksander zamierza rozwiązać trudne zawikłania 
wewnętrzne, odpowiedział Milan: „Niezawodnie 
jak najenergiczniej.* W końcu oświadczył były 
król, że jest rozgoryczony przeciwko prasie pa- 
ryskiej i że nie wie, czy powróci do Paryża. 
NN, ; 


Atanazy Benoć. 


Piszą nam z Wiednia d. 9 b. m.: 
Dzisiaj o godzinie 3 po południu umarł tu po 
trzechdniowej chorobie śp. Atanazy Benoć, poseł 
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ko bardzo podrzędne znaczenie, oraz że sama do 
udowodnienia jakiegoś faktu wcale nie wystarcza. 
Znajduje ona zastosowanie zresztą w pewnych 
wnioskowaniach formalnych, n. p. w matematyce 


objawu, od jakiegoś innego znanego zjawiska; 
tylko w takim razie możnaby było następnie przejść 
do badania innych objawów, i tylko ta metoda 
mogłaby doprowadzić do poznania tych zjawisk, 


ez : : jęte z roz |osób, używa d . Przeciwstawiając tę hypo-|w tych przypadkach, gdzie się ma do czynienia] Lecz ta żmud p : : R 
¿nemi drogami (słowa wyjęte : , używa medyum iwstawiając tẹ hypo ve REAY p , g yn smudna, wymagająca cierpl è 
eE Op AE AN raS BROR OAO jako wzór logiki me-|tezę swoim hypotezom, starają się oni w każdem | z pewną ilością określonych warunków. Jeżeli udo- | trwałości droga, desywiócie nidhol kaika Aed 
prawy p- doświadczeniu wykazać, że te przyczyny. mecha-|wodnimy, że dana linia nie jest ani krótszą, ani|stom i medyumistom, zresztą nie ie A 2 


(Ciąg dalszy). 

Nie można powiedzieć jednakże, ażeby i spiry- 
tyści i medyumiści jasno zdawali sobie sprawę 
ze swoich hipotez. Często ten sam autor jedno i to 
samo zjawisko raz tłómaczy tak, drugi raz ina- 
czej, przystosowuje Swoje tłómaczenie do oko- 
liczności. Tak n. p. p. Ochorowicz w sprawozda- 
niu z posiedzeń z Eusapią w Medyolanie nigdzie 
nie wspomina o tem, że medyum w cela wywo- 
łania objawów medyumicznych nietylko musi sobie 
wyobrażać, że John ręką lub nogą to lub owo wy- 
kopywa, lecz nadto musi mu dopomagać swoją 
ręką lub nogą. Gdy w doświadczeniach war- 
szawskich pp. Reichmann i inni stwierdzili, że 
Eusapia, dla wywołania niektórych objawów, uży- 
wa ręki lub nogi, p- Ochorowicz znalazł w tem 
nowy dowód dla teoryi medyumicznej. Przecież — 
powiada p. Ochorowicz — każdemu. wiadomo, że 
istnieje ideoplastya, to jest, że jeżeli wyobrażamy 
sobie jakiś ruch, to malej lab więcej wyraźnie, 
bezwiednie go wykonywamy. Skoro więc Eusapia 
wyobraża sobie, że pewien ruch ma być wykonany rę 
kąlub nogą Johna, io bezwiednie musi wykonywać 
w tym samym kierunku także ruch własną ręką 
lub nogą. Z tego wynika, że chociaż kontroloro- 
wie tu i owdzie złapali Eusapię za rękę lub nogę, 
fakt ten bynajmniej nie świadczy, że ona tym 
ruchem podnosiła stół, lub poruszała kotarą ; objaw 
był wywołany tylko ręką Johna, to jest zmate- 
ryalizowanem wyobrażeniem ręki, ręka zaś Eu- 
sapii wykonywała ruchy tylko tak sobie, wsku- 
tek nadmiernego wytężenia wyobrażni. 


istów). ; 
pe wia trudniejszych zadań eter rych 
dyum nie wystarcza, wtedy wychodzi eter także 
i z innych osób, biorących. udział w seansie, 1 
zadaną czynność wykonywują na spółkę. Tem się 
tłómaczy dodatni i ujemny wpływ rozmaityc 
osób na medyum, gdyż niekiedy eter, wychodzą- 
cy z osób innych, może przeszkadzać eterowi me- 
dyum. Tem się tłómaczy także znużenie osób bio- 
rących udział w seansie. Czy potem każdy eter 
trafia do swego właściciela, o tem p. Ochorowicz 
nie mówi. Oto są hypotezy, które tłómaczą nam 
objawy spirytystyczne i medyumicezne. 
Teraz rozpatrzmy, na czem właściwie spirytyści 
i medyumiści te swoje bypotezy opierają, jakiemi 
metodami się posługują, aby przynajmniej cień 
prawdopodobieństwa dla swych hypotez znaleźć. 
Obserwując zjawisko, którego się nie rozumie, 
każdy ma prawo i powinien sobie utworzyć hy- 
potezę co do przyczyn, które dane zjawisko wy- 
wołują, ztąd też w nauce bardzo często można 
spotkać bypotezy śmiałe i oryginalne, które prze- 
cież nie są uważane za CoŚ zdrożnego lub niedo- 


rzecznego. Lecz niedorzecznością jest, jeżeli dla 


nienia hypotezy używa się metod i Spos0- 
wro haayo dowodów na poparcie jej do- 
starczyć nie mogą, a taką pie? jest metoda, 
którą się posługują spirytyści i medyumiści. 
Objawy medyumiczne z natury swojej są do- 
stępne tylko obserwacy!; lecz jak, zauważyliśmy 
wyżej, stanowią one w Sprawie apiryiyapn i me- 
dyumizmu rzecz podrzędną, gdy? zyć ypo 
szaf 3 
tezach nie idzie o objawy, Br Ski 


niezne lub fizyologiczne nie działały, i tak: stół 
się unosi do góry, spirytyści zjawisko obserwują 
1 następnie stwierdzają, że nie zauważono , ażeby 
stół został podrzucony do góry przez medyum, 
lub kogoś z obecnych, i ztąd wnoszą, że fakt ten 
musiał powstać wskutek przyczyny nieznanej. 

Jeżeli podczas seansu zjawia się duch w postaci 
ludzkiej ze wszystkiemi cechami żywego człowie- 
ka, to spirytyści i medyumiści nie przedstawiają 
nigdy dowodów, że to w rzeczywistości była istota 
nieziemska, lecz przeciwnie starają się tylko udo- 
wodnić, że to nie mógł być człowiek, ponieważ 
drzwi i okna były zamknięte, lub coś podobnego. 
Zjawia się pismo na tabliczce, którą medyum trzy- 
ma pod stołem, jak n. p. u Ślade'a, w doświad- 
czeniach p. Gibier, za cały dowód, że to nie było 
pismo medyum, przytaczają tylko to, że nie spo- 
strzegli, aby medyum pisało. To, że pismo świad- 
czy, że piszącemu było bardzo niewygodnie pi- 
sać, jak to widzimy na fotodrukach p. Gibier, 
gdzie każdy wiersz jest pisany odmiennym cha- 
rakterem, gdzie w piśmie niemieckiem znajduje- 
my błędy ortograficzne, podczas gdy medyum rze- 
czywiście nie umiało po niemiecku, zbywają oni mil: 
czeniem, albo wprost wnoszą z tego, że duch piszący 
nie umiał po niemiecku; słowem zawsze we wszyst- 
kich swoich dowodach posługują się tylko metodą 
wyłączania tych sposobów fizycznych lub fizyolo- 
gicznych, któreby mogły być zastosowane do wy- 
wołania danego objawu, a które każdemu prze- 
dewszystkiem na myśl się nasuwają. Jest to me- 
toda dowodzenia, oparta na wyłączaniu faktów, 
czyli metoda dowodów ujemnych. 
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dłuższą od innej linii, i że ani krótszą, ani dłuż- 
szą być nie może, to z tych przesłanek wyciąga- 
my jedynie możliwy wniosek, że te dwie linie są 
sobie równe. Lecz tam, gdzie ilość sposobów, które 
mogą być zastosowane do wywołania pewnego 
zjawiska, nie może być z góry określoną i ozna- 
czoną (jak n. p. gdy mamy do czynienia z uno- 
szeniem się stołu, na około którego siedzi kilka 
osób w ciemności, lub w każdym razie w słabo 
oświetlonym pokoju), stwierdzenie, że ten lub ów 
sposób nie był zastosowany, nie może w żadnym 
razie służyć jako dowód, że nie został zastoso- 
wany jakiś inny, lecz w każdym razie tej samej 
natury, t. j. mechaniczny, albo fizyologiczny, Na- 
wet udowodnienie, że medyum stołu w rzeczywisto- 
ści nie podnosiło, w tych warunkach nie może 


usunąć podejrzenia, że któraś z obecnych osób|k 


w zastępstwie medyum to uczyniła. Słowem me- 
toda, którą się posługują spirytyści i medyumiści 
z natury swojej nie może dostarczyć dowodu nA 
korzyść nowej siły, a z drugiej strony, gdyby na- 
wet liczba dowodów ujemnych względem pewnego 
zjawiska była tak znaczną (czego nie może być 
w rzeczywistości), że istotnie możnaby było przy- 
puszczać istnienie jakiejś nowej siły, to i tak me- 
toda ta nie dałaby nam jeszcze żadnego wyobra- 
żenia ani 0 naturze tej siły, ani o jej własnościach 
a więc w żadnym razie nie mogłaby służyć na 


poparcie hy potez spirytystów lub medyumistów. 
Do zbadania 


tylko ta jedua droga, którą się kroczy w bada- 


niach naukowych. Przedewszystkiem potrzebaby 


tej nowej siły pozostaje zawsze 


wet zupełnie potrzeby szukania nowych dró 
uzasadnienia swoich hypotez, im Enae" teh 
własna metoda, im wystarcza, że podczas seansu 
nie zdołano zauważyć tego lub owego, a te wąt- 
pliwości, że obserwacya mogła być niedokładną 
że uwaga obserwujących mogła być zwróconą 
w pewnej chwili w inną stronę, że w zachowa- 
niu się samego medyum były warunki, które unie- 
możliwiały obserwacyę, że warunki posiedzeń spi- 
rytystycznych lub medyumieznych już same przez 
się są tego rodzaju, iż uniemożliwiają jakąkol- 
wiek dokładność obserwacyi, zupełnie ich nie 
obchodzą. Swojej też metodzie spirytyści zawdzię- 
czają, że pomimo, iż od lat 50 doświadczenia te 
są wykonywane, nie zdołali wykazać ani jednego 
takt, któryby miał jakiekolwiek znaczenie nau- 
we. 

Tem się też tłumaczy, że ściśle naukowych ba- 
dań objawów spirytystycznych właściwie pie spo- 
tykamy. Same objawy, jak już zauważyliśmy wy- 
żej, nie budzą żadnego interesu uczonych, a nie- 
podobna wymagać, aby ludzie nauki porzucali 
dziedzinę, na której skutecznie pracują i poświę- 
cali się badeniom, które osobiście ich nie obcho- 
dzą. Nie można jednakże powiedzieć, ażeby uczeni 
wcale zjawisk tych nie obserwowali, tu i owdzie 
bowiem można spotkać pewne wzmianki i uwagi, 
które niekiedy rzucają bardzo dobre światło na 
zjawiska tego rodzaju i pozwalają nawet wyrobić 
sobie o nich pewną opinię. 


(Ciąg dalszy nastąpi). 


Jednego z nielicznych R. 


tod ? h, „było wybrać jeden jakiś objaw możliwie naj- 
Oczywiście, że przytem spirytyści i medyumi- | prostszy i poznać dokładnie warunki, wśród któ- 
ści zupełnie nie zdają sobie sprawy, że w bada-|rych on występuje, określić granice zmian tych 
niach ściśle naukowych metoda ta ma wogóle tyl-| warunków i stwierdzić jakąś stałą zależność tego 


A ka eteryczna wraca objawów. Otóż i spirytyści i ) A 
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CZAS z Niedzieli 11 Marca 1894. 


część towarzystw dobroczynności zespoliła się 
z miejskim urzędem opieki nad ubóstwem celem 
ustanowienia wspólnego bióra informacyjnego, 
z którego się poufnie i dyskretnie dowiedzieć 
można, kto i jakie pobiera zapomogi, żeby unik- 
nąć wyzysku ze strony śmiałych i natrętnych 
osób, które równocześnie z wielu stron umieją 
ciągnąć korzyści, przez co nie staje wielokrotnie 
zapomóg dla skromniejszych, a prawdziwie po 
trzebujących. Zespolenie to zarazem ma na celu 
obmyślenie sposobów do wyszukiwania pracy i 
zarobku dla proletaryatu, coraz bardziej cisnącego 
się do miast w tym celu, żeby uzyskać prawem 
przepisane zapomogi. 

Bank Ziemski zarzucony ofertami pareelacyjne- 
mi. Nawet ze sąsiednich prowincyj niemieckich 
nadchodzą zapytania o warunki, pod jakiemi 
Bank podejmuje się parcelacyi. Przed zebraniem 
kapitału na nową, a w biegu będącą emisyę ak- 
cyj, Bank nie może rozszerzać swego działania, 
nawet na wszystkie oferty w obrębie Księstwa 
i Pras zachodnich. 

Choremu hr. Augustowi Cieszkowskiemu sztu: 
cznie zadają lekarze pokarmy. 


dam od polityka, aby nie obrażał uczuć religij- 
nych. Tymczasem u nas obrażają duchowieństwo, 
obrażają Kościół katolicki, który się odznacza 
największą tolerancyą. U nas katolicy zawsze wy 
stawieni są na szyderstwo, gdy spoglądają ku 
Rzymowi. Dlaczego? Czyliż Rzym, według świa 
dectwa dziejów, nie był sprzymierzeńcem narodu 
węgierskiego ? Czyż prałaci, którzy zginęli w bi 
twach nad Sają i pod Mohaczem nie nieśli sztan- 
daru narodowego ? I czyliż w wojnach Hunyady'- 
ego nie doznawaliśmy ciągle materyalnej i moral- 
nej pomocy Papieża ?...* 

Najznakomitszą mowę z grona posłów stromni 
etwa niepodległości wygłosił wczoraj poseł Ugron, 
sławny ongi rębacz, wybitny typ madziara starej 
daty, który w ostatnich czasach coraz wyraźniej 
zbliża się do poglądów katolickich. Wykazywał 
on, że ślaby cywilne są wyłącznie wynikiem teo- 
ryj wszechwładzy państwa. „Zkądże pochodzi — 
rzekł — że najznakomitsi nasi prawnicy wystę- 
pują w obronie obowiązkowych ślubów cywilnych ? 
Cóż może być powodem, że ci, którzy swe życie 
poświęcają prawu i sprawiedliwości, przyjmują 
formę omnipoteneyi państwowej, nie zaś wolno- 
ści? Znalazłem klucz do tej zagadki. W epoce 
Bacha, celem utwierdzenia absolutyzmu w Wę 
grzech, podstawą wykształcenia prawniczego u nas 
uczyniono prawo rzymskie, miast narodowego 
prawa węgierskiego. Każdy nasz prawnik, który 
się kształcił po roku 1850, wzrastał w owych po- 
glądach rzymskich, które uznają cezara i wszech 
władzę państwową, ale nie uznają praw jednostki, 
którą chrześciaństwo podniosło do wyższej godno- 
ści. Podobnie jak Anglia, dzięki swema silnemu 
zamiłowaniu wolności, nie przyswoiła sobie prawa 
rzymskiego, tak samo nie przyjęły go Węgry, i 
dlatego w tych dwóch kra'ach utrzymała się swo 
boda. Niepodobna osądzić projektu rządowego, nie 
uwzględniając naszych dawnych dziejów. U nas 
zawsze tylko ślub, udzielony przez Kościół, uzna 
wano za ważuy i prawowity. Natomiast projekt 
rządowy jedynie ślub, zawarty wobe władz cy- 
wilnych, uznaje za ważny. Czyż podobna w tak 
jaskrawy sposób przeciwstawić nową teoryę da- 
wnej, odwiecznej ?* 

W Węgrzech od tysiąca lat śluby odbywają się 
pod formą kościelną. „Czyż podobna ten zwyczaj 
wykorzenić ze świadomości narodu za pomocą 
ustaw ? Czyliż mądrość prawodawcy nie zasadza 
się na tem, aby się liczył z ogólnemi pojęciami 
narodu i do nich stosował prawa? Dzieje dowodzą, 
że każdy akt, który ma posiadać trwałość, bywa 
otaczany obrządkami religijnymi. U nas najwa: 
żniejszy polityczny akt, gdy przy koronacji król 
obejmuje władzę nad państwem, otoczony jest ró: 
wnież ceremonią religijną. Czyż więc w Węgrzech 
prawodawca ślabowi, udzielonemu przez Kościół, 
może odmówić ważności? Ja nie mam tej od- 
wagi.“ 

W dalszym ciągu swej pięknej mowy zauważył 
Ugron: „Uważam wiarę za konieczną dla ludu 
i dla siebie samego. I ja niekiedy miewałem po- 
wątpiewanie; czułem się wtedy bardzo nieszczę - 
śliwym, a gdy powątpiewania minęły i wracało 
światło wiary, czułem się jakby odrodzonym po 
ciężkiej chorobie. Religijne życie ludu spoczywa 
na dość wąskiej podstawie, która może łatwo ru 
nąć. Teraz jest rzeczą niebezpieczną wnosić pro 
jekta, które wstrząsają powagą Kościoła, gdy” nie 
możemy jej zastąpić powazą państwową. Bo tylko 
Kościół posiada broń skuteczną do zwalczania 
niereligijności, a nie możemy go pozbawiać tej 
broni, która nigdy nie może przejść w ręce pań 
stwa. Nie czas teraz pa eksperymenta, gdy so- 
cyalizm zaczypa zdobywać miasta węgierskie, 
a nawet szerzyć się pomiędzy włościanami, i czyni 
zamach na podstawę łada społecznego: na rodzinę 
i żyjącą w niej religijność, Pozbawiając małżeń 
stwo moralnej powagi, której udziela mu Kościół, 
służycie socyalizmowi*... 

Czytając wczorajszą mowę posła Ugrona, mimo- 
wolnie przypominamy sobie Szczerze katolickie 
wywody Windthorsta z czasów „walki kalturnej.* 
Szkoda, że wymowny poseł skrajnej lewicy, wy- 
kazawszy z taką energią konieczność ślubów ko 
ścielnych, oświadczywszy się stanowczo tak prze- 
ciwko obowiązkowym ślubom cywilnym projekta 
rządowego, jakoteż przeciwko „ślubom cywilnym 
z potrzeby,“ które proponuje br. Apponyi, z ko- 
lei zalecił śluby cywilne fakultatywne, które prze- 
cież także przynoszą ujmę władzy Kościoła. Lo- 
gicznym sposobem p. Ugron powinien był posta- 
wić wniosek, aby państwo poprostu każdy ślub, 
udzielony przez Kościół, uznawało za ważny i w tej 
mierze przyznawało wyznaniom wszelką swobodę 


do Rady państwa, prezes Koła poselskiego pol- 
skiego. Patryotyzmem, szlachetnością swego cha- 
rakteru, poświęceniem dla sprawy publicznej zje- 
|. dnał on sobie powszechny szacunek i miłość ko 

legów, a śmierć jego wywołała żal powszechny 

w Kole posłów polskich. Wyrazy tego żalu wy- 

powiedział wiceprezes Zaleski na posiedzeniu Koła, 
J zwołanem dziś wieczór z powodu śmierci ukocha- 
nego prezesa. Koło postanowiło złożyć wieniec na 
jego trumnie i gremialnie wziąć udział w obrzę 
dzie wyprowadzenia zwłok zmarłego, które się 
odbędzie w niedzielę d. 11 marca o godz. 3 po 
południu z kościoła Augustyanów na dworzec ko 
lei północnej. Na posiedzeniu Koła odczytano tak 
że pismo prezesa gabinetu, ks. Windischgriitza, 
który w imieniu wszystkich ministrów wyraził 
współezucie w żalu posłów polskich z powodu 
zgonu prezesa ich Koła. 

Ś. p. Atanazy Benoë urodził się w r. 1627 
w Niegowici w bocheńskim powiecie w dobrach 
rodzinnych swego ojca, Konstantego Benoćgo. Wła- 
śnie ukończył nauki uniwersyteckie w Krakowie, 
gdy wybuchło powstanie w 1846 r. Za udział 
w tym ruchu powstańczym nwięziony, przesiedział 
kilka miesięcy w klasztorze Dominikanów w Kra 
| kowie, zmienionym wówczas w więzienie. Po 
śmierci swego ojca objął zarząd dóbr swych Nie- 

gowici i zajmował się gospodarstwem rolnem. — 
|. W 1861r. zaufaniem współobywateli wybrany z0- 
= stał posłem na Sejm krajowy i posłował do 1863 
3 roku. Za niesienie pomocy powstaniu polskiemu 

w 1863 r. uwięzionym był znów przez kilka mie 

sięcy we Lwowie. W r. 1884 wybrany został po 

A słem do Rady państwa z bocheńskiego okręgu 

= wyborczego większej własuości — i od tego czasu 

| w Radzie państwa zasiadał bez przerwy do dnia 

dzisiejszego, Przed trzema laty zaufanie kolegów 

powołało go na godność zastępcy przewodniczą- 

= cego Koła, a w przeszłym miesiącu jednomyślnie 
= wybrany został prezesem Koła polskiego. 

i Z śmiercią $. p. Atanazego wygasła rodzina 
= Benoć, która przed dwoma przeszło wiekami przy- 
= była z Francyi do Polski i za zasługi, oddane 
= krajowi, przyjęta w poczet szlachty polskiej, otrzy- 

? mała herb „Taczała*. — Pogrzeb $. p. Atanazego 

Benoś odbędzie się we wtorek 13 marca w Nie- 
gowici, gdzie ciało złożonem zostanie w grobie 
rodzinny m. 
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Na wcezorajszem posiedzeniu Izby poselskiej dep. 
Lupul postawił w iwieniu komisyi ekonomicznej 
wniosek, aby na porządku dziennym postawić 
obrady nad projektem rządowym w sprawie pro 
wizorycznego uregul wania stosunków handlowych 
z Rosyą, a to ze względu na okoliczność, iż za: 
łatwienie tej sprawy musi nastąpić przed dniem 
20 b. m. Wniosek Lupula uchwalono. 

W dyskusyi zabrał głos referent, baron Sch we- 
gel. Mowca zaznaczył, że należy dać rządowi 
austryackiemu możność poczynienia kroków, któ- 
reby dawały rękojmi., że nasze proweniencye nie 
będą narażone na mniej przychylne traktowanie, 
jak proweniencye niemieckie. Mowca zaznacza 
w końcu, że przyłączenie się Rosyi do traktato- 
wej polityki państw środkowo-europejskich stano- 
wi nową i bardzo cenną rękojmię powszechnego 
pokojowego rozwoju. (Oklaski). 

Dep. Morsey oświadcza, że jego przyjaciele 
polityczni zgadzają się na traktat handlowy z Ro: 
syą tylko pod tym warunkiem, jeśli żadna inna 
dalsza konwencya z Rosyą nie zostanie zawarta. 

Dep. Vaszaty sądzi, że sprawa traktatu spa 
dła, jak bomba, na dzisiejsze posiedzenie Izby. 
Mowca ubolewa, że rząd przez długie lata nie 
czynił żadnych przygotowań do traktatu z Rosyą. 
Winne temu są Węgry, od których jesteśmy we 
wszystkiem zależni. Jesteśmy także w stosunku 
zależności od Berlina. Nie naśl.dujemy Niemiec 
tylko w dobrem. Takim systemem nie odpowiemy 
dobru państwa. 

Projekt rządowy przyjęto następnie bez zmiany 
w drugiem i trzeciem czytaniu. 

Z porządku dzienuego przystąpiono do obrad 
nad projektem o zmianie $ 10 ustawy o trybu- 
nale administracyjnym. Ustawę uchwalono. 

Przystąpiono następnie do dyskusyi nad pro- 
jektem o uregulowaniu handlu na raty. Sprawo 
zdawca Dr Hellrigl zaznacza, że projekt po 
wstał z inieyatywy wiedeńskiej Izby handlowej. 
Powołana ankieta stwierdziła jednomyślnie złe 
strony istniejącego stanu rzeczy. 

Dep. Neuber przemawia jako przemysłowiec 
na podstawie osobistych doświadezeń. Jakkolwiek 
przemawia przeciwko projektowi, przyznaje je- 
dnak, że w niejednym kierunku dzisiejszemu sta- 
nowi rzeczy zaradzić trzeba. Mowca występuje 
zwłaszcza przeciwko $ 7 ustawy, który każdemu 
kupującemu umożliwia oskarżenie sprzedającego 
o oszustwo. W budżecie wstawiono 10.000 złr. na 
motory, które mają być sprzedawane na raty drob 
nym przemysłowcom. Jeżeli $ 7 będzie uchwa- 
lony, żaden przemysłowiec nie zechce się zgodzić 
na zawieranie interesu ratalnego , a na tem ucierpi 
tylko drobny przemysł. 

Minister hr. Schönborn podnosi, że sądy za 
rzucone są skargami wynikłemi z dotychczasowe- 
go handlu na raty. Bezgraniczna swoboda handlu 
jest bezgraniczną swobodą wyzyskiwania. Ustawa 
usunie jedynie część nadużyć. W dniu, w którym 
Izba uchwaliła ustawę o lichwie, jeden z najbar 
dziej osławianych lichwiarzy mojego rodzinnego 
miasta Pragi zamknął swój interes. Nie jestem tak 
naiwny, żebym sądził, iż ten haniebny proceder 
całkowicie został wyrugowany ; został jednak utru- 
dniony. 

Dr Pattai występuje w obronie ustawy. Na 
tem dyskusyę przerwano. 

Następne posiedzenie odbędzie się w ponie- 
działek. 


= Korespondencya „Czasu“ 


B Buda-Peszt 9 marca. 
3 (o) Jak w pierwszym tygodnia rozprawy 
| w sejmie nad ślubami cywilnymi toczyły się pod 
= wrażeniem zjazdu katolickiego, tak w bieżącym 
~ tygodniu, wśród dość chaotycznej dyskusyi, co 
= chwila zjawia się w mowach przeciwników i zwo- 
= lenników projektu rządowego widmo niedzielnego 
~ zjazdu liberalnego. Rozróżniając zawsze pomiędzy 
|. ważnemi a podrzędnemi rzeczami, chociaż prasa 
tutejsza posiada szczególny nałóg rozmazywania 
właśnie tych drugich, nie zastanawialiśmy się nad 
~ pytaniem, o ile pozorny sukces zjazdu liberalnego 
..._ tłómaczy się środeczkami sztucznymi, jak na przy- 
- klad: wolne bilety jazdy na kolejach żelaznych, 
= _5 gułdenówki, wypłacane uczestnikom liberalnej 
` wycieczki do stolicy, gratysuwy obiadek i t. d.? 
W dziennikach tutejszych, a nawet w mowach 
poselskich kwestye te zajęły szerokie miejsce, co 
spowodowało ministra handlu p. Lukacza do zło 
Ei żenia na wczorajszeni posiedzeniu Izby uroczy- 
_ stej deklaracji, że rząd, aby uniknąć wszelkich 
|. rekryminacyj, uczestnikom zjazdu nie przyznał na- 
|. wet zniżonych cen na kolejach żelaznych, które 
= zwykle przyznaje gromadnym wycieczkom. 
| Cała ta Rwa niema żadnego politycznego 
znaczenia. Że posiadająca tak wielką wprawę 
w urządzaniu demonstracyj ulicznych skrajna le- 
Aż wiea w spółce ze stronnietwem liberalnem, rozpo 
Rz * jącem zawsze znaczną gotówką, zdoła bez 
= pomocy rządu sprowadzić około 50.000 swych 
= stronników z kraju i skłonić drugich tylu w sto- 
= liey do politycznego spaceru do lasku miejskiego 
= w pobliżu sławnego w dziejach węgierskich pola 
= sejmowego Rakos — o tem nie należało było wąt- 
pić. Trzeba raczej przypuścić, że pp. Wekerle, 
Csaky i t. d. nie bardzo chętnie przystali na tę 
demoustracyę, która ich akeyi kościelno-politycz- 
nej, podjętej nibyto w interesie państwa, nadaje 
cechę zbyt wyraźnie agitacyjną i jednostronną, a 
nadto obudza obawę, czy potem uda się zażegnać 
: te zawsze skłonne do występów ul.cznych „duchy.“ 
A Pomijając więc owe podrzędne kwestye środków, 
jakimi zjazd liberalny przywiedziono do skutku, 
zapytajmy raczej, czy mu istotnie w danych sto- 
sunkach przypisać można takie polityczne znacze 
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Pozmań 8 marca. 


3 nie, jakie mu przedwczoraj przypisywał w Izbie (*) Zbliża się coraz więcej chwila rozstrzyga- 

3 ministe; Szilagyi, podnosząc go na wyżyny do-|jąca w sprawie traktatu handlowego, a coraz wię- meee n 
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|. gier bez różnicy stanu, stronnictwa i wyznań. Zwa-|zajmą nasi posłowie. Zapowiedź zniesienia taryf . 

Ay żywszy, że nawet w Izbie poselskiej bardzo wielu | różniczkowych na zboże, postawiła ich w bardzo Pd 

< Kraków 10 marca. 


przykre położenie, bo zniesienie taryf tych jest 
rzeczywistą krzywdą dla rolnictwa na wschodzie, 
a premią dla rolnictwa w południowo-zachodnich 
stronach państwa. Widocznie rząd zapewnił sobie 
przez zniesienie taryf różniczkowych więcej gło- 
sów z południa i zacbodu nad liczbę tych, które 
stracić może na wschodzie, a między temi i pol- 
skie. Posłowie z Prus zachodnich nadto mocno 
urażeni są zapowiedzią ministra, że nauka języka 
polskiego nie zostanie zaprowadzoną w ich pro- 
wincyi, gdzie naturalnie panuje ogólne oburzenie 
na taką nierówność w odmierzaniu słuszności. 

Tymczasem u nas gotuje się nowa burza 
w szklance wody. „Partya ludowa,“ to jest kilku 
ambitnych szermierzy, którzy koniecznie chcą zo 
stać posłami, zwołuje zebranie, żeby potępić koła 
parlamentarne, posłów i „partyę dworską* za zbyt 
małe „ustępstwa* ze strony rządu w sprawie 
szkolnej. Będzie to ciekawe widowisko. 

Wniosek Koła sejmowego o zniesienie komisyi 
kolonizacyjnej, był naturalnie postawiony ze świa : 
domością zupełną, że nie odniesie skutku. Dziś 
naturalnie, kiedy szowinizm niemiecki prawi o 
„poznańskiej Galicyi,* o „polskiej armii“ i „pol 
skiej szkole,* potrzebuje tem więcej czegoś na 
obronę „zagrożonych interesów“ niemieckich i nie 
może obalać komisyi kolonizacyjnej. Głównie je 
dnak dlatego, że komisya wbrew prawu, coraz 
częściej teraz zakupuje dobra od zbankrutowanych 
Niemców, nietylko od Polaków. Jakże więc mo- 
żna chcieć, żeby pozbywali się tak znakomitego i 
zasobnego kupca? Swoją drogą, dali posłowie 
nasi dowód oczywisty, że nie „dworują* — jak 
to w nich wmawiają niechętni, ale że jak da- 
wniej, tak i dziś umieją się upomnieć o swe do 
bre prawo. 

Na polu życia komunalnego dokonuje się obe- 
enie próba bardzo zbawiennej reformy. Większa 


liberalnych posłów opiera się projektom rządowym, 
że właściwie wszyscy ich przeciwnicy od br. Sza 
parego do Ugrona przyzoają się głośno do libe- 
ralizmu (choć szkoda, że żadna frakcya nie posia 
da odwagi wystąpić otwarcie pod sztandarem kon- 
serwatywnym!) — to niepodobna zaprzeczyć, że 
p. Szilagyi dopuścił się grubej przesady. A potem 
uchwała choćby 120.000-go zjazdu nie może być 
przecież stanowczym plebiscytem kraju, liczącego 
- 17 milionów mieszkańców. Jeżeli gabinet p. We- 
kerlego, Szilagyi'ego i t. d. jest rzeczywiście prze- 
konany, że większość ludności zgadza się na jego 
projekta, natenczas nie powinienby wahać się roz 
pisać ponowne ogólne wybory. To byłby jedyny, 
prawowity plebiscyt, tem potrzebniejszy, ponieważ 
podczas ostatnich ogólnych wyborów w r. 1892 
prawie nie wspominano o ślubach cywilnych. Zja 
zdami ochotników bez mandatu w żadnem kon 
stytucyjnem państwie w normaloych stosunkach 
nie zastępuje się jedynie legalnego wotum kraju, 
wypowiadanego — za pośrednictwem wyborów. 
Aczkolwiek polemiki o zjazd nieco ożywiły roz- 
prawy, które stawały się coraz podobniejsze do 
rzeki, zoikającej w piasku, jednak bardzo rzadko 
już podnoszą się one na nieco wyźszy poziom 
wymowy parlamentarnej. Rzecz ciekawa, że cho 
|. €iaż projekt rządowy w Izbie poselskiej przejdzie 
tylko dzięki koalicyi stronnictwa liberalnego ze 
A skrajną lewicą, właśnie niektórzy posłowie tego 
= ostatniego stronnictwa najwymowniej zwalczają 
74 pomysły rządowe. Na początku rozpraw odznaczył 
E się w tej mierze poseł Polonyi. Na wtorkowem 
posiedzeniu inny członek skrajnej lewicy, p. Bar 
tok, równie energicznie zwalczał projekt rządowy. 
Oświadczył on: „Moeno ubolewam, że stronnictwo, 
do którego należę, użycza rządowi swego popar- 
cia do przeprowadzenia tego projektu. Rząd od 
płaci się za to niewdzięcznością. Co najmniej żą- 


— Żałobna chorągiew powiewa z gmachu Magi- 
stratu z powodu śmierci Atanazego Benoćgo, preze- 
sa Koła polskiego. 

— Z Akademii Umiejętności. W poniedziałek 
dnia 12 b. m. o godz. 6 wieczór odbędzie się zwy- 
czajne posiedzenie Wydziału filologicznego, na którem : 
1) Prof. Dr J Baudouin de Courtenay poda treść 
pracy: a) „Z fonetyki międzywyrazowej (sandhi) sans- 
krytu i języka polskiego;* b) „Drobiazgi etymologi- 
czne;* 2) Dr Piotr Bieńkowski poda tymczasowe spra- 
wozdanie z pracy p. t.: „Historya formy biustu sta- 
rożytnego;* 8) prof. Dr J. Tretiak zda sprawę z roz- 
prawy p. Ign. Chrzanowskiego p. t.: „Facecye Mi 
kołaja Reya;* 4) prof. Dr J. Bystroń poda wiado- 
mość o pisowni dwu rzadkich druków polskich z r. 
1516 i 1529. 

— Odczyt. We wtorek dnia 13 b. m. wygłosi 
w auli uniwersyteckiej prof. Dr Kostanecki odczyt: 
„O znaczeniu wyosobniania się w żyjącej przyrodzie. “ 
Dochód z odczytu przeznaczony na fundusz budowy 
domu akademickiego i bratnią pomoc uczniów Uni- 
wersytetu Jagiell. Tak zajmująca treść odczytu uczo- 
nego profesora, jakoteż i cel szlachetny, zgromadzą 
bezwątpienia liczną publiczność. 

— Od p. Henryka Rodąkowskiego otrzymujemy 
następujące pismo: Mam zaszczyt imieniem jury pr- 
sić pp. artystów-malarzy i rzeżbiarzy, by te obrazy 
i rzeźby, które przeznaczają na wystawę krajową do 
Lwowa, przesłać zechcieli w poniedziałek 19 b. m. 
do sali redutowej w dawnym budynku teatralnym do 
godz. 11 przed południem. Jury bowiem wtedy za 
cznie swą czynność rozpoznawczą. 'Tych pp. arty- 
stów, których obrazy przekraczają miarę 6 metrów 
kwadratowych, upraszam, by podając dokładny swój 
adres, uwiadomili o tem Wgo p. Piotrowskiego (Smo 
leńska, 20), który uprzejmie podjął się czynności 8e- 
kretarza jury. 
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— Przedstawienie żywych obrazów w teatrze kra- 
kowskim, urządzone na korzyść ubogich m. Krakowa, 
rozpocznie się w poniedziałek o godz. 7'/, wieczorem. 
Ceny miejsc pozostają zwykłe, tylko loże parterowe 
i I piętra kosztują 10 złr., a fotele w dwóch pierw- 
szych rzędach 3 złr. Bilety nabywać można w kasie 
zamówień, Rynek 25, a w dzień przedstawienia w ka- 
sie teatralnej. 

— Kontrakt na dzierżawę teatru krakowskiego, 
jak nam donoszą, oddano do biura notaryalnego ce- 
lem przepisania; po dokonaniu tej czynności kon- 
trakt ma być w najbliższych dniach podpisanym z je- 
dnej strony przez reprezentantów gminy, z drugiej 
przez dyrektora teatru p. Tadeusza Pawlikowskiego. 
Rzeczywiście wielki już czas, aby ostatecznie kontrakt 
został podpisany i zaczął obowiązywać obie strony. 


— W sprawie ubóstwa w naszem mieście otrzy- 
mujemy z poważnej strony następujące uwagi: 

W chwili, gdy staraniem hr. Adama Krasińskiego, 
prezesa Rady wyższej męskiego Tow. św. Wincen- 
tego à Paulo, przygotowuje się przedstawienie żywych 
obrazów historycznych na korzyść ubogich m. Kra- 
kowa, warto się zastanowić nieco nad kwestyą opieki 
nad ubogimi. Nigdzie niema tyle instytucyj dobro- 
czynnych i tyle ofiarności prywatnej co w Krakowie, 
i nigdzie nie widać tyle ubóstwa. Nie wchodząc w roz- 
biór ekonomicznych przyczyn nędzy, nie wahamy się 
stwierdzić, że skoro tyle ofiar nie wpływa na zmniej- 
szenie nędzy i żebractwa, musi ta dobroczynność źle 
być zorganizowaną, musi wiele grosza iść na marne. 
Przedewszystkiem uznać raz trzeba, że większa część 
jałmużn, dawanych na ulicy, przyczynia się tylko do 
zwiększenia odbytu w szynkach i żydowskich han 
dlach. A łatwość, z jaką, dzięki dobroduszności Kra- 
kowian, dostać można jałmużnę, wystarczającą na ży- 
cie i nawet na wódkę, ściąga do naszego miasta że- 
braków z bliższej i dalszej okolicy. Żebrakom nie- 
wątpliwie dzieje się najlepiej. Dla przytulenia star- 
ców, chorych i ułomnych, dla wsparcia podupadłych 
rzemieślników, jest cały szereg instytucyj, mających 
stałe uposażenie. Najgorszym jest los wstydzących 
się żebrać, a obarczonych rodziną. Otóż ymi właśnie 
zajmuje się męskie Tow. św. Wincentego à Paulo, 
wyszukując ich, badając stosunki i przyczyny ubó- 
stwa, dopomagając do spełnienia obowiązków i po- 
dźwignienia się z nędzy. Ofiary, przez Towarzystwo 
to dawane, nie są prostą jałmużną. Każdy stowarzy- 
szony musi co tydzień odwiedzić w mieszkaniu ubo- 
gich, sobie powierzonych, i eo tydzień przypatrzeć 
się biedzie, wybadać ich, pocieszyć, skontrolo- 
wać, Datek, wręczony w postaci kwitków na kaszę 
i chleb, czasem na mięso i węgiel, nie ułatwia pi- 
jaństwa, ale chcącym pracować ułatwia przetrzyma- 
nie ciężkich chwil i wyszukanie sobie zajęcia. Nadto 
wywierają te odwiedziny wpływ dodatni moralny. 
Oprócz tego w zakres działania Towarzystwa wcho- 
dzą różne specyalne dzieła miłosierne: prostowanie 
małżeństw, opieka nad przestępcami, opuszczającymi 
więzienie, opieka nad terminatorami, opieka nad uni 
tami z pod zaboru rosyjskiego itd. Towarzystwo św. 
Wincentego 4 Paulo nie posiada stałych funduszów, 
tylko utrzymuje się ze składek, datków, loteryj, rau- 
tów itp. Te zabawy i kwesty na najrozmaitsze cele 
zaczynają się w niebywały sposób mnożyć w Kra- 
kowie i rozstrzeliwać ofiarność publiczną. 

Do różnych celów przybyły w latach ostatnich 
„głodne dzieci.* Ach głodne dzieci! to hasło tak sil- 
nie przemawia do miłosiernych sere naszych pań. 
Niema co powiedzieć, pobudka to piękna i szlache- 
tna. Ale czyż drogą najwłaściwszą dla zaspokojenia 
głodu dzieci nie jest wspieranie rodziców? Czyż nie 
należy dopomagać im materyalnie i moralnie dla 
spełniania tego obowiązku miłości? Społeczeństwo 
przejmując na siebie wyżywienie dzieci z pominię- 
ciem rodziców, idzie za popędem szlachetnym , ale 
nierozważnie przyczynia się do potargania świętych 
węzłów rodzinnych, które są podstawą prawidłowego 
i zdrowego rozwoju społeczeństwa. Dzieci przestają 
potrzebować i szanować rodziców, od młodości uczą 
się żyć kosztem społeczeństwa; rodzice zwolnieni ze 
znacznego ciężaru, tracą poczucie odpowiedzialności 
za wychowanie potomstwa. Rozlużnia się karność ro- 
dzinna i porządek przez Boga ustanowiony. Zresztą 
jeżeli dzieci nam tak bardzo leżą na sercu, jest Sto- 
warzyszenie ochron krakowskich, mające za cel nie 
tylko wyżywienie, ale początkową naukę, cywilizo- 
wanie i umoralnienie dziatwy, zwłaszcza tej, której 
doglądać nie mogą rodzice, zajęci ciężką całodzien- 
ną pracą po warsztatach i fabrykach. Misya to pię- 
kna, w wysokim stopniu chrześciańska, a bez kwe- 
styi donioślejsza od wielu innych dobroczynnych ak- 
cyj rozwijanych z dobrego serca, ale bez głębiej siy- 
gającego planu. Czemuż o ochronach od kilku lat 
tak cicho? Czemu nikt nie zajmie się agitacyą dla 
ich rozwijania i pomnażania ? 

Wracamy do naszego założenia. Pięknie jest pa- 
miętać o dzieciach, ale tam, gdzie są rodzice, lepiej 
i roztropniej dopomagać rodzinom. Czyni to męskie 
Towarzystwo św. Wincentego à Paulo, a wypróbo- 
wanemi od lat wielu sposobami przyczynia się do 
szerzenia miłości bliżaiego i opartego najpewniej na 
niej pokoju społecznego. 

— Z „Sokoła.“ W dniu 18 b. m. odbędzie się 
w sali „Sokoła“ walne zgromadzenie Towarzystwa 
gimnastycznego „Sokół* z następującym porządkiem 
dziennym: 1) przyjęcie sprawozdania wydziału; 2) 
przyjęcie sprawozdania komisyi rewizyjnej ; 3) zamia- 
nowanie członka honorowego; 4) wybór trzeciej części 
członków wydziału. 


— Przedstawienie amatorskie. Jatro dnia 11 b. m. 
odegraną będzie w Stowarzyszeniu drukarzy i lito- 
grafów „Ognisko* Trójka hultajska Nestroja, me- 
lodram w 3 aktach a 5 odsłonach. Początek o go- 
dzinie 7 wieczorem. 

— Wiosenny jarmark na konie szlachetnej rasy 
rozpoczął się dzisiaj w naszem mieście w ujeżdżalni 
pod Kapucynami. Początek jarmarku cieszył się do- 
brem stosunkowo ożywieniem, mimo że zazwyczaj te- 
go rodzaju jarmarki w pierwszych chwilach idą sła- 
bo. Dziś już w ujeżdzalni pod Kapucynami i w Tat- 
tersalu p. Ignacego Zangena stało przeszło 160 ko- 
ni na sprzedaż; dalsze przesyłki koni z Królestwa 
prawdopodobnie dziś jeszcze przyjdą na jarmark. 
Według obliczeń spodziewać się można, że co naj- 
mniej 400 koni będzie na obecnym jarmarku, na któ- 
rym pojawili się także kupcy obcy, przeważnie z Nie- 
miec. 

— Mianowania i przeniesienia. Pan Namiestnik 
zamianował  pratykanta konceeptowego krakowskiej 
dyrekcyi policyi, Karola Kropczyńskiego , koncepistą 
policyi w etacie dyrekeyi policyi w Krakowie. 

Pan Namiestnik przeniósł inżyniera, Franciszka 
Michalskiego z Niska do Krakowa. 

Sąd krajowy wyższy w Krakowie przeniósł kan- 
celistę sądu powiatowego w Milówce, Stanisława Maj- 
kę, na własną jego prośbę do Gorlic; tudzież zamia- 
nował kancelistami sądów powiatowych: systemizo- 
wanego dyetaryusza tabuli krajowej i miejskiej we 
Lwowie, przydzielonego sądowi obwodowemu w Zło- 
czowie, Bolesława Gromadzkiego, dla Kolbuszowej, 
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zaś podoficera rachunkowego I kl. 20 pułku piecho- 
ty w Krakowie, Ignacego Kubala dla Milówki. 

— Wiadomości dyecezyalne. Archidyecezya lwow- 
ska obrz. łac. Instytucyę kanoniczną na probostwo 
w Zimnowodzie otrzymał X. Hubert Wegmann, pre- 
fekt w małem seminaryum. 

Dyecezya przemyska. Odznaczeni: usu R. et M. 
X. Leon Pastor, prob w Radymnie i poseł do Rady 
państwa; expos. can. X. Franciszek Wolski, prob. 
w Przysietnicy. Przeniesieni: X. Wiktor Bar z Ry- 
chlic do Strzałkowie, X. Antoni Sękowski ze Strzał- 
kowic do Dynowa, X. Michał Zukliński z Dynowa 
do Grębowa, X. Ignacy Ziemba z Grybowa do Ry- 
chlic. Zmarł 22 lutego X. Józef Wojnar, proboszcz 
w Jasieniu, ur. 1840, wyśw. 1871. Administratorem 
osieroconej parafii zamianowany X. Józef Skowron, 
miejscowy kooperator. Konkurs na Jasień rozpisany 
do 15 kwietnia b. r. 

Dyecezya tarnowska. Odznaczeni expos. can. X. 
Jakób Górka, profesor teologii i X. Jakób Krogulski, 
proboszcz w Zdżarcu. 

— Podczas bankietu, który we wtorek urządziło 
wiedeńskie Stowarzyszenie artystów w salach Grand- 
hotelu na cześć zagranicznych z powodu międzyna- 
rodowej wystawy sztuki w Wiednia bawiących go- 
ści, zdarzył się wypadek bardzo charakterystyczny, 
o którym zgodnie zamilczały pisma wiedeńskie, a 
który opisuje nam nasz wiedeński korespondent. Mia- 
nowicie po oficyalnych toastach, zerwał się jeden 
z niemieckich malarzy i z zapałem wzniósł toast na 
cześć francuskich artystów, wołając: „Wy jesteście 
naszymi mistrzami!“ Wówczas przyskoczył do niego 
inny malarz Niemiec i... wyzwał go na pojedynek, 
zarzucając mu „zbezczeszczenie sztuki niemieckiej.* 
Wszczął się gwar, Francuzi zauważyli epizod, a je- 
den z nich Dumas, uczeń Bonnatą powstał i łamaną 
niemczyzną, ale z wielkiem ciepłem wyraził radość 
Francuzów z powodu serdecznego przyjęcia itp. Zrę- 
czny ten i taktowny krok natychmiast uspokoił wzbu- 
rzone umysły i uczta skończyła się w harmonii. Spra- 
wozdania dzienników wiedeńskich podały wprawdzie 
przemówienie Dumasa, ale bez wyjaśnień okoliczno- 
ści, które je spowodowały. 

— Teatr rosyjski w Warszawie. Warsz. Dniewnik 
donosi, iż od dnia 16 b. m. rozpoczną się w Teatrze 
wielkim w Warszawie przedstawienia trupy artystów 
dramatycznych teatrów cesarskich petersburskich, za- 
proszonej świeżo na szereg widowisk gościnnych przez 
prezesa teatrów warszawskich Karandiejewa. Wido- 
wiska trwać będą do 6 kwietnia. 

— W Łodzi spłonęły onegdaj doszczętnie przę- 
dzalnia wełny Libracha, tkalnia jedwabiu Benejanow- 
skiego, mieszcząca się w gmachu Schweikerta przy 
ul. Piotrkowskiej. Straty znaczne. 

— Przygoda Pytlasińskiego. Słynny atleta war- 
szawski Pytlasiński popisuje sią teraz w Rydze. Otóż 
pisma ryskie donoszą, iż Pytlasiński podczas osta- 
tniego występu w cyrku tamecznym padł ofiarą wy- 
padku. Mianowicie ciężar Żelazny, wysunąwszy się 
z ręki siłacza, upadł mu na głowę, powodując cięż- 
kie rany. 

— Ajdukiewicz i sułtan. Do N. Fr. Presse tele- 
grafują, że p. Ajdukiewicza, który bawił w Zofii, za- 
prosił sułtan do Konstantynopola, a obrazy naszego 
rodaka bardzo mu się podobały, i zamówił kilka o- 
brazów, przedstawiających „Przegłąd wojsk*, „Kara- 
wanę odchodzącą do Mekki“ i „Krajobraz“, nadto 
obdarzył p. Ajdukiewicza orderem Medżydie. Arty- 
sta zamierza pozostać czas dłuższy nad Bosforem, 
gdzie wykończył niektór: obrazy. 

— Zamach anarchistyczny w Rzymie. Wielkie 
wrażenie w całem mieście wywołał zamach anarchi 
stów na gmach Izby deputowanych, czyli tak zwany 
Monte Cittorio, o którym już krótko doniosła wczo- 
rajsza depesza. Bomba, podłożona u wejścia do gma- 
chu parlamentu, eksplodowała przedwczoraj w godzi- 
nę po zamknięciu posiedzenia. Szyby w oknach 
pałacu parlamentu i w sąsiednich domach są po- 
trzaskane. 

Okoliczności, które towarzyszyły zamachowi, przed- 
stawiają się w następujący sposób: Na kilka minut 
przed godziną wpół do 7 wieczorem usłyszano w po- 
bliżu Piazza Colonna straszliwy huk. Szyby w o0- 
knach wielu domów rozpadły się z brzękiem na 
więle kawałków. Ze wszystkich stron słychać było 
pełen przerażenia i zgrozy okrzyk: „Bomba w Mon- 
te Cittorio !* Bomba eksplodowała jednak nie w pa- 
łacu, ale przed nim. Na miejsce katastrofy pospie- 
szyły tłumy ciekawych i przerażonych mieszkańców, 
których oczom przedstawił się okropny widok. Czte- 
rech ludzi leżało na ziemi, jakby bez życia. Pewien 
chłopak, sprzedający gazety, leżał z oderwanemi no- 
gami, z piersią poprutą. U trzech innych rany oka- 
zały się lżejszemi. Rannych wzięto na wozy i prze- 
wieziono ich do szpitala św. Jakóba , gdzie owemu 
kolporterowi gazet natychmiast musiano amputować 
szezątki porozrywanych, nóg. Cały plac przed Mon- 
te Cittorio wypełniony był jakby mgłą, gęstemi 
chmurami dymu, ziemię zaś pokrywały dokoła cze- 
repy szklanne. Kopuła szklanna wewnątrz Monte 
Cittorio jest moeno wstrząśnięta, zresztą piękny ten 
gmach ucierpiał niewiele wskutek zamachu, 

Pod pierwszem wrażeniem tego zbrodniczego za- 
machu, aresztowali nadbiegający ze wszech stron 
żołnierze i żandarmi każdego, kto tylko ratował się 
ucieczką. Istotnymi sprawcami zamachu mogą być 
tylko anarchiści; chcieli oni widocznie wywrzeć zem- 
stę na parlamencie, który właśnie wczoraj miał po- 
wziąć uchwalę co do wydania sądowi wojskowemu 
znanego podżegacza sycylijskiego, posła de Felice 
Giuffrida. Skutkiem niedyspozycyi Crispiego musiało 
jednak posiedzenie już o g. 5 popołudniu być zam- 
kniętem, a rozprawa nad tym przedmiotem odroczona 
do dnia następnego. Anarchiści poczynili takie przy- 
gotowania, że piekielny ich pocisk musiał eksplodo- 
wać tuż po zamknięciu posiedzenia, a więc w cza- 
sie, kiedy posłowie opuszczają pałac na Monte Citto- 
rio. Posiedzenia zamykane bywają w regule między 
g. 7 — 8 wieczorem. Ponieważ przedwczoraj wyjąt- 
kowo posiedzenie Izby zamknięte zostało więcej, niż 
na godzinę przed tym czasem, przeto w chwili za- 
machu znajdowało się w pałacu tylko niewielu deputo- 
wanych. Plac przed Monte Cittorio zajęła natychmiast 
policya i wojsko. Opróżniono go z ludzi, otoczono 
kordonem wojskowym i obsadzono wszystkie wejścia, | 

Według ostatnich wiadomości, między rannymi 
znajduje się dwóch żołnierzy, pewien urzędnik z mi- 
nisteryum, pewien murarz i niejaki Angeli. Jednemu 
z żołnierzy i urzędnikowi grozi niechybna śmierć, 
drugi żołnierz ranny jest w twarz, w ramiona i nogi. 
Murarz odniósł tylko lekkie pokaleczenia. Angeli rav- | 
ny jest ciężko w obie ręce i nogi. Kiedy Angelemu 
uczyniono opatrunek, opowiedział, że jakiś nieznajo- 
my wcisnął mu w ręce blaszaną szkatułkę i zniknął. 
Angeli odrzucił narzucony mu przedmiot, ale w tej 
chwili otoczyły go płomienie i dym i stracił przy” 
tomność. Zeznania Angelego są podejrzane. Pewien 
duchowny bowiem twierdzi, że widział szkatułkę na 
ziemi; wogóle jednak mnóstwo jest sprzecznych ze- 
znań, które nie dadzą się skontrolować. Jakim spo- 
sobem podłożono bombę, jest rzeczą niedocieczoną, 
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oskarża robotnika. Obojga aresztowano. Nikt nie 
poniósł uszkodzenia. 

Paryż 10 marca. W ciągu wczorajszego przed- 
południa aresztowała policya dziesięciu anarchi- 
stów, a między tymi Włocha, Maglię. 

Rzym 10 marca. Podejrzane indywidua, are- 
sztowane z powodu ostatniego zamachu przed 
gmachem parlamentu, wypuszczone zostały na wol- 
ność. Śledztwo sądowe w tej sprawie trwa dalej. 
Stan zdrowia dwóch osób, ranionych przy eksplo- 
zyi, pogorszył się; u jednej musiano dokonać am- 
putacyi nogi. Reszta rannych ma się lepiej. Miej- 
sce, na którem odbyła się eksplozya, zwiedza je- 
szcze ciągle znaczna liczba ciekawych. 


Podziękowanie. 

Miasto Andrychów uległo klęsce prz : 
dnia 20 czerwca 1893 r. búki toni i 
czuć pospieszyli nam z pomocą, a nawet dotych- 
czas objawiali współczucie dla pogorzelców przez 
datki na ręce zwierzchności gminnej nadsyłane. 
Wszystkim tym ofiarodawcom składam imieniem 
gminy serdeczne podziękowanie, a niech mi wolno 
będzie podnieść szezególną życzliwość i opiekę 
przez Jaśnie Wielmożnego Adama hr. Romera e. k. 
starostę z Nowego lczyna dla naszego miasta o- 
kazaną, który choć w oddaleniu odezuł jako nasz 
rodak jeden z pierwszych potrzebę ratowania swo- 
ich i jeden z pierwszych własną i powiatu swego 
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około gmachu na Monte Cittorio odbywa nieustanną 
służbę około stu ludzi, złożonych z detektywów, żan- 
darmów, strażaków ogniowych i żołnierzy. » b 
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razem upoważniła sąd do zatrzymania go w areszcie 
śledczym. 

Rzym 10 marca. Kardynał Ricci Paracciani 
zmarł wczoraj na chorobę sercową. 

Madryt 10 marca. Dziennik Imparcial radzi 
Sagaście, aby do nowego gabinetu dopuścił ży- 
wioły, sympatyzujące z Canovasem i w ten spo- 
sób dodał mu zasób świeżych sił. Imparcial wy- 
raża nadzieję, że dotychczasowy minister skarbu, 
Gamazo, zatrzyma swoją tekę. 

Kondym 10 marca. Stan zdrowia Gladstone'a 
polepsza się. 

Londyn 10 marca. Poseł angielski w Tehe- 
ranie Lascelles mianowany zostaj ambasadorem 
w Petersburgu. 

Petersburg 10 marca. Prawitelstw. Wiest- 
nik donosi, że w ostatnią środę, na balu, wyda- 
nym przez niemieckiego ambasadora, byli obecni: 
car i carowa, w. książę następca tronu, w. księ- 
żniczki Ksenia Aleksandrówna i Marya Pawłó 
wna, jakoteż inni członkowie cesarskiej rodziny. 

Belgrad 9 marca. Wśród licznych objawów 
lojalności, jakie wywołała rocznica proklamowania 
Serbii królestwem i wstąpienia na tron króla Ale- 
ksandra, znajduje się także depesza, przesłana 
przez Ranko Tajsiesa. Milan przyjął wczoraj wiele 
deputacyj powitalnych, przybyłych z kraju. 

Nowy Jork 10 marca. Wordł donosi z Rio 
de Janeiro, że wszystkie zagraniczne statki wo- 
jenne, z wyjątkiem amerykańskich krzyżowników, 
opuściły zatokę, aby uniknąć żółtej febry. — Sta- 
tek powstańców „Victoria“ przyjął strzałami an- 
gielski holownik i wziął do niewoli jednego człon- 
ka załogi. 


| 
Ud Administracyi „Czasu! 


Zamiast wieńca na trumnę 6. p. Atanazego Be- 
noógo złożył JE. J. Dunajewski na restauracyę 


i jowego Hoszarda. lencyjną do rodziny, oraz. wziąć udział w nabo: 
w poniedziałek 12 b. m.: św. Grzegorza W. P: DVA tir. AAA wysłał Wydział krajowy na oáatyie żałobnem K które f lir X. kanonik 
ręce wiceprezesa per je SEAT mz niee SAONA s 
i e Waszej Ekscelencyi przesyłamy wyra . p. Benoć cierpiał od dłuższego czasu na ser- 
Ruch artystyczny umysłowy. itnn współczucia z powodu straty, jaką|ce i na rozedmę płuc. Od kilku dni leżał w łóż- 
"RZY : s 9|poniosło Koło ze zgonem swego przywódcy Kraj|ku. Onegdaj wystąpiło zapalenie płuc, które spo- 
Z Akademii Umiejętności w Krakowie. Dnia 22 | tracił w nim jednego z najzaeniejszych swych wodowało śmiertelny wynik choroby. Pogrzeb od- 
dzenie wydziału historyczno | synów, wiernych mu zawsze I w każdej potrze- |będzie się jutro. Po pokropieniu zwłok w ko- 
filozoficznego, na którem prof. Dr jomer ppe bie. „ani ji NE Pona, reden toie 00. Augustyanów, przewiezione one będą 
i je wydawnictwa wszystkie 7 Romanowicz, Sawcząk, Wereszczyński. _. |do Kłaju. 
P atutów Kazimierza. Wielkiego i zwrócił pa T Wiedeń 10 marca. Zwłoki &. dei T Wiedeń 10 marca. Prezydent Izby poselskiej 
sobności uwagę na nieodzowną potrzebę rE „| przywiezione będą do Kłaju w ponie zyk : o- Chlumetzky przesłał z Lussin-pice olo Kolu pol- 
wydania statutów mazowieckich. j ba ai dy: EER w Ni ay się we wtorek dnia skiemu telegram kondolencyjny z powodu śmierci 
ński podaje komunikat: „O SP! H : |13 b. m. po . WIK i „| Benoëgo. 
ost rdtowskiaj z roku 1787“. gba aeae Wiedeń 10 ROT eo walattów Wiedeń 10 marca. Na posiedzenia Koła pol- 
mi spisami ludności z końca XVIII wieku i le wa | 12830 W komisyi bu plrirh hia 4 Aviato na| skiego zwrócił dep. Lewicki uwagę, na kilka 
cezyi krakowskiej z roku 1787 pinisan ai isie | urządzonych w krok dnich pieką 0 Że „rę.|Samobójstw, jakie w ostatnich czasach zaszły 
żne miejsce, że przechował się w ca oto kd Phal BJ nauczycieli do szkó it wów die" ak równe;| v. przemyskim garnizonie wojskowym. Według 
w księdze, znajdującej się w konsystorzu doda zultaty tych garejóm » ię miki Ay, informacyj, zasiągniętych przez mowcę, odpowie- 
wie i obejmuje całą dyecezyę, a zatem r o sie- [szczególnie YA irda m. sie docent pe- | dzialność za to ponoszą nie oficerowie, lecz pod- 
województwa krakowskie i lubelskie , orka mier |” 975 ytecie sieją Ska: ry b aa r oficerowie. Koło uchwaliło wysłać w tej sprawie 
wierskie, oraz wiekszą część bój mtj dagogiki (dyr. Dr iwa „e ższym stopniu | eputacyę do ministra wojny. 
skiego. Księga spisu jest odpisem raportów du nA rektorem gimnazyum i w dale „s 7 y A wal. Wie doń 10 marca. Oesarz powrócić ma. do 
sterzy, nadesłanych do konsystorza na polecenie niż którykolwiek z docentów zdołał uczy Wiednia w dniu 21 marca. 


A i kra- j.“ 
i kiego, jako zarządcy dyecezy! Sra- l wę pożytecznemi. 149,8, ; k GAĆ 
kowskiej pwaróżcznę* Fur podzieloną na katoli- Wieden 10 marca. Do Polit. Corr. donoszą| Wiedeń 10 marca. Wiener Ztg ogłasza : Ce 


ń i s . i y i i i i deusza 
> > brębie wyznania burga: W ciągu wiosny w okolicach Mo-|sarz zamianował inżyniera marynarki Tadeusza 
ków, dywydentów | Sro "dzieci do lat 7 istar- ada się wielkie Alpa kawaleryi. Fiedlera nadzwyczajnym profesorem mechaniki 


na mężczyzn i niewiasty oree d lat 80. Spis "bie i ulei jakich używali dotychezas|i teoretycznej nauki budowy machin przy szkole 
bno zbiera starców po nad la TEORIE Przywileje i ulgi, jakich uży SIER, ; . ; ; f 
jest kde s parafiami, a w obrębie parafij wsia-| jemieccy koloniści w Rosyi południowej, mają po oc oszej wa kwawia 


a ieni iejsze miejscowo- ostanowienia rządowego, stopniowo| Wiedeń 10 marca. Komisya budżetowa uchwa- 
ij prez ae O enki i y p. 5 a: "Na zaśie iewieskje Eo gminne pod liła na wczorajszem wieczornem gestii p 
ję * pak „az granie powiatów zachodzą różnice | Jane będą pod kontrolę ministerstwa oświaty; do- |wizoryum budżetowe na kwiecień i naj da ys- 
owa gpisem a wykazami granic write: $|tychczasowa autonomia zostanie ne zai rę jaa Raay isc brała referentem dla pełnej Izby Bzezepa- 
i i dają się stwierdzić niektóre 9% | apywania dóbr ze strony kolonistów . a 5 ; 
pr, DE. M E jb podaje nowe szcze- wd ograniczeń. Kasy. pupilarne zo pi hrad s. 10 mym a. zyj ewa PAR 
AN d i aniczenia powiatów, mianowicie urzę | e utonomicznie przez niemieckie gminy, poddane |rynm buđžetowego, obra owała Ary „Pudże- 
góły do rozgr lskiego. Spis musiał być dokona- | eda także pod państwową kontrolę. _ [towa nad tytułami: „szkoły przemys Owe. pepe 
dowskiego od lubelskieg azuje zgodność z liczbą lu ka ostateczny termin zaprowadzenia rosyj-|cyalne zakłady naukowe,“ „szkoły ludowe“ i nad 


AA ARA wnego skutku z użycia Crême 
SPE Simon'a przeciw opierzchnie- 
GU niu, pękaniu, odmroże- 
niom i czerwoności po- 
włoki ciała, łatwo przychodzi 
przekonanie, żeniema od Gold-Cream 
skuteczniejszego środka do zabez- 
pieczenia powłoki ciała. Pudr ry- 
żowy, Mydło Simona uzupełniają 
pomyślny skutek. Wymagać podpis: 
Simon, ul. Grange Batelière, 13, w Paryżu. — 
W Krakowie w magazynie p. W. Fenza i w ap- 
tekach pp. Redyka, Wiszniewskiego, E. Hellera i 
w składzie aptecznym A. Szafrańsk ego. 
(183 3-4) 
Zwracamy uwagę na inserat 


Wislkie magazyny du Printemps 


w Paryżu. (430 3-4) 


stycznia odbyło się posie 


= Suknie, Futra i Okrycia 
BSA przyjmują do roboty 
8. i A. Siabrawówny 


w EBoclnmi 
ul. św. Marka, L. 54. 


Odchodzą 


Pociągi na kolejach żelaznych w Krakowie. 
z Krakowa 
I 


(Od dnia 1 maja 1893 r.) 
kia 
do owa 
Północnej Cesarza Ferdynanda 
w kierunku do Wiednia lub od Wiednia: 
*6'40 rano |Kuryerski 3 klasy . . . . |*8:45 wiecr. 


POCIĄGI KOLEI: 


ienni dyż wyk t ; i M i soU i 3 10— wiecz. | Pospieszny 3 LX a a a 
H ó pA ada posła Moszyńskiego W T. LA skiego języka wykładowego we wszy opa; PARC rozdziałem „wyznania.“ Po dłuższej, dyaknsy $ Katedry na Wawelu 15 złr. t*5'40 rano Gidkowy 7 ZIS WE CT A fipur 
ej ści na kategorye do lat 7 i powyżej 80] niotach naukowych w niemieckiej akademii tech- |w której wzięli udział minister oświaty i szef] py rodziny litewskiej prześladowanej za wiarę | t*9'25przed| — , 8 za 1:33 rano 
pos pcs skie prawdopodobne. Tablice Moszyń-| (;znej w Rydze, oznaczono początek przyszłego |sekcyi Latour, uchwaliła komisya wszystkie po- nadesłali: Żancia, Karol, Antoś, Władzio i Adzia | południem y "0 |: Oświgcima) 
m jów, dotychosas jedyną podstawą do pozna” |-ip szkolnego. ET, zycye. Dep. Piętak omawiał konieczną potrzebę |; zy, 90 ct, L. Rutkowska 5 złr. Pty La sag $ Bom > + « « |19:44 pop. 
sia: a w epoce Sejmu czteroletniego, obecnie Berlin 10 marca. W komisyi dla traktatu | otwarcia szkoły handlowej we Lwowie. P. St. Łoziński złożył na przytulisko Brata Al- wiecz. r 8 aw s, 1. |T%8-—pop. 


* także w kierunku do Prus lub g Prus, 
t także w kierunku do Warszawy lub r Warszawy. 


Karola Ludwika 


berta 5 złr., dla Sybiraka 5 złr., na klasztór OO. 


spis dyecezyi krakowskiej jest drugiem takiem źżró-|| „nqlowego niemiecko-rosyjskiego oświadczył re-| Wiedeń 10 marca. Na wczorajszem posiedze- 
Bernardynów w Leżajsku 5 złr. 


iie OR le do- i ł Kościelski, że|niu komisyi budź j iadczył minister Ma 
części kraju, a źródłem o ty rezentant Koła polskiego poseł Kościelski, że|niu komisyi budżetowej oświadczy l 
pra Brp pie r od w ciekawe bardzo 8Zcze- tiem zdecydowanego już przez rząd pruski | deyski na zapytanie Kaizla, iż szkole Komensky'ego 
, 


x ści na | 5 TEIEM | , ; j ETS MUIN blicz- w kierunku do Lwowa lub od Lwową: 
wyznań, oraz podziału ludno zniesienia taryf różniczkowych, wywody i głoso-|w Wiedniu nie może być nadane prawo publicz- | mmmmmmmms 7 Bt 

aå ar ; wania jego mają tylko znaczenie opinii osobistej, |ności, gdyż szerokie koła ludności wiedeńskiej 20 rano | Pospieszny 5 klasy . . . . | 942 wiecz 

mieye ksiażki nadesłane redakcji: „ |niewiążącej Koła polskiego. żywo zaprzeczają temu, jakoby szkoła ta fakty 1045 przed. |Osobowy 8 WRZE: ie 

Nowe książ ilczanowski: Dzieje apostolskie] Sejm pruski uchwalił pozycyę 100,000 marek |cznie odpowiadała interesom publicznym. : j „. | 1055 wiecz. Ą ri ac: w 

— X. Jan Milo Przemyśl, 1894. Nakładem | ną stypendya dla studentów niemieckiego pocho: | Komisya budżetowa przyjęła preliminarz mi- (Artykuły w dziale tym nie pochodzą od Redakcyi).| 5-_ rano |Mieszany 8 ? |. | 8-20 wiecz 
z 6 rycinami i mapą. dzenia, celem późniejszego nadania im posad nisterstwa spraw wewnętrznych. W toku dysku- w kierunku do Rzeszowa lub od Rzeszowa: 
osią” Tomasz Jeż: Edward Kloc. Powieść. | w dzielnicach polskich. X. Jażdzewski wnosił |syi oświadczył Bacquehem, iż rząd nie łatwo zde- 6:40 popoł.| Osobowy 8 klasy . . . . . | 8:66 rano 

— Teodor Tom Nakł, księgarni Teodora Papro"| skreślenie tej pozycyi, jako (,krzywdzącej ludność |cydował się na ogłoszenie stanu wyjątkowego Przykład Nr 83 (żadna tontina). w kierunku do Wieliczki lub od Wieliczki: 
Warszawa , „1894. * polską. Za wnioskiem jego głosowało jednak tyl-|w Pradze. Rząd chętnieby ten stan zniósł, gdyby ` 1 2— pop. | Osobowy 3 klasy . . . . 850) 
ckiego i Ski. Godziemba Wysocki: Dom zdrowia. Í ko Koło polskie i centrum. miał poważną rękojmię, że stosunki stanowezo się 6 i odsetek od odsetek 8-10 wiecz. n E » 1, E wink 

SĘ, rę jah j i898 roku. Nakładem Korneckiego. Przy obradach nad „wyższemi zakładami nau- | zmieniły. Minister wątpi, czy takich rękojmi do- na złożone premie a oprócz tego za- Kolei Państwowej 
Szkice. „ryk poż księgarni Zwolińskiego i Ski. kowemi“ zażądał X. Jażdzewski większego uwzglę: | patrzeć się można w dotąd obserwowanych zaj- bezpieczenie na wypadek śmierci za |||” kierunku do lub od Żywca, Nowego Sącza, Zagórzs 
ża Mienie wspomnień malujących charakter, przy- | dnienia nauki języka polskiego w gimnaty a > w. Pradze. PEAN 28 lat wykazal: z.i A9 438 rano Fab py toe ięryczzj RL 

m. naposobienie i cnoty Tadeusza Kościuszki, | w dzielnicach polskich. Przedewszystkiem cha U | Wiedeń 10 marca. Postepowy o ań 10 gło.||| Polica Nr 76,335, trwała 1868—1892, wiek È] S4armo | 7 g sT: -o ; | g22wiecz 
Sh etatów zebrany. Kraków, 1894. Nakł. |teratury polskiej należy Ao RUINA NE iw RC js kije śysyn, z ha 6 dk 30 lat, kwota pięty waj doll. 10,000 medeea SA 003] E ee 

+ kopi ; . Gadowskiego. W tym celu powinien rząd wszys Sa: i A > : aas 10-letnia zapłata premii. ERN ?, RABA" | 1209 pra.y 
zakt, a wiecki: Jestom. Powiekt-|pauczycieli gimnazyalnych, których. przeniesiono | burmistrza Richtera burmistrzem miasta Wiedaia |] zapłacona premia netto. „ doll. 4261-86 |] | zee 
; i incyj Z i 
Warszawa. 1894, Nakład Gebethnera 1 md í do erena idywwsk L A ANAA Minister Bosse| Berlin 10 marca. Nordd. Allg. Ztg donosi,|4| matomiast od 5 do 5 lat deklaro- KURSA TELEGRAFICZNE. 

— Pisma Jordana Juliana Wieniawski«go. : A h nazyów w i ż wyższych zakładach nauko-|że cesarzowa niemiecka wraz z dziećmi wyjeżdża wane dywidendy za 25 lat Wiedeń 10 marca, 2 gods. 80 min. po południu 
Wędrówki delegata. Tom II. Przygody pa k oj odpowiedzia; fw T dobowiązkowo nauka ję-|do Abbazii d. 12 b. m. dollarów . . 5138:— : 
r po zw Agie ort iż ię polskiego” ogółem w 16—18 lekcyach tygo-| Berlin 10 marca. Parlament zakończył WCZO- FRENN = = mèr. or 

ów 1894. Nakładem G. Gebethne O pienin zy: Zdaniem jego, zupełnie to wystarcza. Na raj drugie czytanie zmodyfikowanego projektu, do- 35 ra ata 98 10 GNEKREK, - w >|. FLET 

— Adam D. Znaczenie pozytywizmu W dniowo. L JVS% 4 RYSA dzi isk |tyczącego z kazów identyczności. prze » SIARA” „koci 

. Znacze 1894. Nakładem | jekcyach tych większy się obecnie kładzie nacisk |tyczącego zniesienia wykaz ycznoś EE 4//, złota . . .|119 95 | Bankverein 131 — 
dogmatów chrześciańskich. Kraków . ekcya w A ną konwersację i pisanie polskie, niż| Berlin 10 marca. Poseł Kościelski złożył 3 4%, koronowa | 97 70 | Akcye Linderbank |253 — 
autora. na praktyczną ną jest, czy tej nauki udziela |mandat do parlamentu. Akcye ban. austr.-w.| 1032 „ kol. Kar. Lud. |216 75 


— Szymon Askenazy: Studya historyczno-kry-| ną literaturę. Obojęt 


` Nakładem G. Gebethnera i|panczyciel Polak, czy na 
O E I obi który umie po polsku 


4, Bję Iwowsko- 


>i jemieckiej na-| Berli: . Dziennik Vie contemporaine 
uczyciel niemieckiej n a 10 marca. Dzien p Londyn... .....|Iż4 86 pekoksk wocąj BAP 


(1). Zresztą, zau-|twierdzi, że w ciągu ostatniego roku kilku ofice- największe i najbogatsze w świecie 


s ZY FA L x Napoleony ..... 9 911, połudn. |110 —. 
Spółki. A z ; „cieli gimnazyal-|rów niemieckiej marynarki schwytano przy zdej- T t bezpi à Duka r 5 83 | Elbethal 

f MEC PSC i . Ląd r, że wielu nauczycieli Imn: y ) J y £ owarzystwo ubezpieczen. dy ...2. > óthal ..... 2:8 50 

— Elizeusz Re clus: A E ai aye T to pozwoliły stosunki, przeniósł do |mowaniu planów w Cherbourgu i wezwano do 0- Mbini dyrokova AGA WO Wio- mą O WED a O, Nordbahn ... .| 2959 

stałe. Z upoważnienia autora przełoży Nakł. Gabel Dr Ti dzielnie puszczenia granie kraju. Nordd, Allg. Ztg zape-| yrekcy i yi: 4h pęt c nA Pp 5 Staatsbahn <» -+ |829 62 

„zo a E Aih a 10 marca. Parlamentarne Koło pol- wnia, że wiadomość ta pozbawiona jest wszelkiej dniu 1., Lobkowitzplatz I. zał prem wę iS 152 25 Aero COANN ka x 

thnera i Wolffa. Berli! . rajszem swem posie- podstawy, gdyż ani w roku 1893, ani w poprze Pyn | Losy tureckie ...| 63 8) |Rable. . ..... „184 ig 


— ©. N. Boys: Bańki mydlane. Wykład począt- | skie oświadczyło się na wczo i | Agi R i 
kowy 0 Jowita Aoskowawiek: Przełożył Wiktor konn przeciw kredytowi na Po ugć X jed jady AOTT MAET E rawski 
Biernacki. Z licznemi drzeworytami i jeđną tablicą. | qzewski nazwał tę aimag oo skóą pliega a a oaa A od 
Warszawa, 1894. Nakładem Gebethnera i Wolffa. fklaracye Bossego W i byo: T ki mandat|byli wczoraj rano zwykłą przechadzkę. W 'połu- 


Usposobienie giełdy : niezdecydowane. 


Berlin 10 marca 
Banknoty austr.. . 


Wszech nauk lekarskich 
Dr Szymon Lermer 


Wakatok tego sloty be-|dnie przybył ks. Walii do hotelu i spożył siadł po. ukończeniu studyów lekarskich we Wie: [Krótki Wiedeń .. 63 60 | Aka kol. Kar bad | 0 
= i li wczoraj obe-|dnie przybył ks. Walii do hotelu 1 spożył wraz |osiadź po ukonczeniu study tarskich we Wie- .. . kol. Kar. Lud | — - 
do parlamentu. Polacy nie aty Krok Ko |z cesarstwem śniadanie. dniu i odbyciu dłuższej praktyki w Szpitalu po- Banknoty ros.. . .|219 70 | „ austr. kred. . |225 87 


cni przy głosowaniu w parlam 5%, Listy zast. pols. | — Ultimo Ruble .. . |219 75 


Ą . i pr 7 lamentarnych| Paryż 10 marca. W Colombes eksplodowała 
Dział SKONOMA ny: zyja T y w mieszkaniu pewnego. robotnika maszyna p'e- 


7 a. Pomiędzy gabinetem pa- | kielna. Eksplozya sprawiła wielkie wrażenie. Ro- 
Wiedeń 10 marca. (Telegram biura koresp.). aa T Kayhan Owa się rokowania |botnik oskarża właścicielkę domu, właścicielka 


Stan Austro-węgierskiego Banku z 7 marca b. r. 


wszechnym tamże — w Krakowie, przy ulicy 
Grodzkiej |. 71 — i ordynuje od 2—4 po połu- 
dniu; dla ubogich bezpłatnie. 
(567 % 4) 


ODPOWIEDZIALNY REDAKTOR I WYDAWCA 
Michał Chyliński. 


Kurs giełdy wiedeńskiej. 


| c 


i ennik 
Obligacye lwowskiej Izby handlowej. 


złr. et.|złr. ct. 


Kurs walut (za 100 zir. imienne z. rinden? mare. Priorytety górnicze Alpine Montan 100 złr. | 66 60| 67 20 
i papierów wartościowych. opro T PENE Lwów 9 marca. Renty 4%, kolei północnej Ferdynanda |100 — 100 30 pca tz od yte ai a (niz 
Ei 4'/, galicyjskie propinacyj 102 4:/,,% papiero 4%, zone Bogum 96 
„A, Wa a E S. i Akcye gal. banku hipotecznego [878 — 868 — | 47,9, srebra. > > 1 | : å, ; Lwów-Gzem. opodat. | 68 50| 89 25 m 
Memiiów 10 marca. 4, pożycz t koronowej » 5%, listy banku hipotecznego . 101 —|101 70] 49, złota austryaóka . . . . ah n nieopod. || 96 10| 97 10] państwowe z r. 1854 po 250 złr.|149 — |150 — 
| 4%, pożyczki kraj. koronowej i 7, pr. 109 80/110 50] 5% papi 8%, iowej 5 
| de życzki kraj. galic. . 5, „ L hipot. x 10% pr. 5%, papierowa austryacka, . .| — + » południowej . . . .|150 20/151 2 n » 1860 „ 500 „ |146 50/147 -— 
A Waluty. 4; fa pożycz J. 7% 4% xi . « „ .|100 —/100 70] 4 A złota węgierska . . . . « 4h „  węgiersko-galicyjskiej | 96 20| 97 20 A » 1860 „ 100 „ |158 75/159 75 
-Ruble rosyjskie papierowe za 100. + 8h Listy likwidacyjne Król. Pol. 47% listy galie. panku kraj. .|100 60 aj 5'/, papierowa węgierska . . . 5 n 1864 „ 100 „ |196 59197 25 
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CZAS z Niedzieli 11 Marca 1894. 


Wiosna 1894. 


Leśnictwo Zassów pod Czarną 


rozsyła za zaliczką, pocztą lub koleją starannie opakowane: 
nasiona i sadzonki leśne, ozdobne drzewka ogrodowe, krze- 
wy i rośliny pnące poniżej wyszczególnione: 


Nasiona. Cena za I funt = 50 dkg. 

Jodła 75%, kiełk. ct. 30, Modrzew 509, złr. 1 
ct. 20, Sosna zwycz, 80%, złr. 2 ct. 40, Sosna 
czarna 80%/, et. 80, Świerk 80—90Y, ct. 80, Aka- 
cya ct. 35, Buk et. 30, Brzoza ct. 30, Grab biały 
et. 30, Jawor ct. 25, Jasion et. 20, Klon et. 25, 
Olcha ct. 40, Wiąz ct. 30. 

Sadzonki. Cena za 1000 sztuk. 

Jodła balsam. 2 1. 12 em. złr. 5, Modrzew 2 1. 
złr. 2, Modrzew 3 |. złr. 2 ct. 50, Modrzew 4 1. 
złr. 3, Sosna zwycz. 1 r. et. 50, Sosna zwycz. 2 |. 
złr. 1, Sosna czarna 1 r. ct. 80, Sosna ameryk 
21. złr, 5, Świerk 2 1. złr. 1, Swierk 3 1. złr. 1 
ct 50, Świerk 4 1. złr. 2, Świerk 51 złr. 3, Aka 


cya do 20 em. złr. 2 et. 50, Akacya do 40 em.|q 


zir. 3 ct. 50, Akacya do 60 cm. złr. 4 et 50, Aka- 
cya do 80 em. złr. 5 et. 50, Brzoza 2 l. do 50 
em. złr. 3, Brzoza 3 l. do 70 em. złr. 8 et. 50, 
Brzoza 4 l. do 90 cm. złr. 4, Crategus na żywo- 
płot 15 cm. złr. 6, Crategus na żywopłot 30 em. 
złr. 8, Crategus na żywopłot 45 em. złr. 10, Dąb 
1 roczny 15 em. złr. 2 ct. 50, Jarząb 1 roczny 
10—30 cm. złr. 3, Jasion 10 cm. złr. 2 ct. 50, 
Jasion 20 cm. złr. 3, Jawor 10—25 złr. 4, Jawor 
kalifor. 10—20 em. złr. 5, Klon jaworowy 15 em. 
złr. 2 ct. 50, Olcha czarna 2 1. 40 em. złr. 3, Olcha 
czarna 3 l. 60 em. złr. 3 et, 50, Olcha czarna 4 1. 
80 em. zł. 4, Wiąz 10 em. zł. 3, Zarnowiec 60 em. 2 zł. 
Cena drzewek za 100 sztuk. 
Akacya 1 m. wys. złr. 2, Jabłoń dziczki 15—30 


Cena drzewek za 10 sztuk. 

Jodła balsam. 50 em. złr. 8, Jodła amery- 
kańska 40—50 em. złr. 3, Modrzew 100 cm. złr. 
3, Sosna zwycz. 100 em. złr. 2, Sosna ameryk. 
40 cm. złr. 2 ct. 50, Świerk 100 em. złr. 2 et. 50, 
Brzoza 1, 1:50 m. et. 50, złr. 1, Cis 1 roczny 
8—10 cm. et. 50, Cierń Chryst. 50, 80 em. 50, 
złr. 1 Cyprys 40—50 cm. złr. 2, Dąb czerwony 
8—10 em. ct. 50, Dąb zwyczajny 1, 1:50 m. złr. 1, 
złr. 1:50 Grab 1 i 2 m. złr. 1, złr. 1 ct. 50, Ja- 
sion 1, 1:50, 2 m. złr. 1, złr. 2, złr. 2 ct. 50, Ja- 
wor 1, 1-50 m. ct. 50, złr. 1, Jarząb 1, 1:50 m. 
złr. 2, złr. 2 ct. 50, Kasztan zwycz. 15 cm. ct. 
50, Kasztan jadalny 12 em. złr. 1, Klon jaworowy 
,150 m ct. 50, złr. 1, Liguster 70— 100 em. 
złr. 1, Lipa szerok. 70—100 cm. złr. 1, Machoń 
40—50 em. złr. 2, Olcha czarna 1, 1:20 m. ct. 50, 
złr. 1, Orzech amer. 25, 50 em. ct. 50, złr. I, 
Orzech włoski 1 roczny złr. 1, Topola kanad. 
60 cm. złr. 1, Wiąz 1, 1:50 m. ct. 50, złr. 1. 


wielkoow. 50, 80 em. ct. 50, złr. 1, 
czerw. 40 cm. złr. 1, Spirea 2 1. 60 cm. złr. 1, 
Suhak 1 roczny ct. 50, Tuja occident 40—60 em. 
złr. 1, Clematis alba 2 1. złr. 1, Clematis flam- 
mula 1 r. złr. 1, Periploca graeca 1 r. złr. 1, 


em. złr. 1, Róża dzika na żywopłoty złr. 2. Wino dzikie 2 1. et. 50. (583-2-10) 
——— 
2 złote, 8 Znak) 
13 srebrnych Š á x 
medali. Franciszek Jan Kwizda 
we T E E S SAA 
honorowych 
i uznania. Ek W i% WW ochronny. 
NIEP ASAAGOREZAH OREIRO. EEEE 
B = 
zl plyn przywrotczy |; 
EF ; ; zS 
zz c. k. uprz. woda do mycia dla koni. sa 
ka Cena flaszki I złr. 40 centów w. a. z 
2E Od 30 lat w madwornych masztarniach i w większych staj- 25 
zz niach wojskowych i cywilnych w używaniu, dla wzmocnienia e 
xa przed i nabrania siły po wielkich utrudzeniach, przy wy- | $ Aj 
A x tknięciach, skrzywieniach, sztywności ścięgien itp., nadzje |* Z 


koniowi nadzwyczajną wytrwałość w trenowaniu. 
(337-83-20) 


Należy uważać Do oto i 
p” t . 
za łez GŁÓWNY SKŁAD MA pzy 


znak ochronny 
i żądać wyraź- 
nie: Kwizdy pły- 
ju przywrotcz. 


Apteka obwodowa w Korneuburgu p. Wiedniem. opaa wc 
nan E OWC 
E SZCZERE, 


Galicyjskie akcyjne Towarzystwo Handlowe 


we Lwowie, ul. Jagiellońska 3, 


poleca 


DO ZASIEWU WIOSENNEGO: 


„Vauriae*, „Klumpen“, „Flasze* i t. p. — 
i @wies w szlachetnych, wczesnych i późniejszych odmianach, — kkukurudzę 


WSZELKIE INNE NASIONA PO CENACH TARGOWYCH. 


Utrzymuje stale na składzie: 


Nawozy sztuczne 
Z PIERWSZORZĘDNYCH FABRYK, 0 ZAGWARANTOWANYCH SKŁADNIKACH, 


maszyny rolnicze 


najnowszej i najlepszej konstrukcyi, z fabryk krajowych i zagranicznych. 


5 merykańskie szczególności 
paski na przepukliny, suspensorya, towary kauczukowe 


i t. p. rozsyła (590-3 8) 


«J. WE. SUSE 
Wien, XV/1, Sperrgasse 13. 


HEAWW. 
New-York, 245 Broadway. 
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Niniejszem mam zaszczyt donieść, że w moich zwidzenia godnych salach fortepia- 
nowych, obejmujących więcej niż dwa piętra mojego domu 


w Wiedniu, l., Himmelpfortgasse 20, 


utrzymuję wybór około 200 sztuk wzorowych instrumentów, mianowicie : 
nowe fortepiany krótkie i Mignon, krzyżowo-strunowe, od zła. 340 do 
zka. 2000, 


nowe pianina od zła. 280 do zła. 1200. 
JEDYNY SKŁAD ŚWIATOWYCH FIRM: 
Steinway & Sons w Nowym Jorku (dotąd sprzedano 78.000 fortepanów). 


Julius Bliithner w Lipsku (sprzedano przeszło 38.000 sztuk). 
i ameryk. harmonij Mason & Hamlin (sprzedano ok. 200.000 szt.) 


BERNARD KOHN. 


(478-5-) 


Największy Wybór 


LĄMP 


_ wiedeńskich 
i zagraniczaych 
po najprzystępniejszych 
cenach (289-13-20) 
wskładzie lamp, porcelany 
i szkła p. f. 


W. BAZES, 


Kraków, Rynek gł. L. 35. 


Daszki koronk. (abażury) 
45 ctm. śred. po 3 zła. 


Bensdorp 


Grand Magasin 


a holender. Kakao 


WYBORNE, ZDROWE I POŻYWCZE 
JEST DO NARYCIA WE WSZYSTKICH HANDLACH KOLONIALNYCH I ŁAKOCI. 


(88-26-36) 


„Au Prix Fixe“, 


BRUDER:HIRSCH-&-COME, 
WWNEIETW. E.. Graben Nr. SB. 


Na tegoroczną porę wiosenną i latową polecamy w bardzo obfitym wyborze znakomicie dobrane i nader tanie nowości: ezarne i kolorowe 
materye wełniane, materye jedwabne, prawdziwe indyjskie Pongis, angielskie i francuskie crepons, batysty, angielskie 
przeźrocze muszliny, płótna surowe i kolorowe na suknie, satyny atłasowe, lewantyny i t. d.i t. d., z których materyj niektóre 


następnie wymieniamy : 
Foulć Indienne 
Serge kammgarn 
Franz. kammgarn 
Materye modne changeant 


90 cm. szer. metr złr. —'78 
TOONA EA 3501520) 100 
. Faaa DAO URAGA ggir. 185 
i moppe 85 cm. szer. 38, 42 ct., jedwab. 50 ct. 


jednokolorowe 


Rayé à soie.. . . . . czystą wełna 90 em. szer. metr złr. —'75 | 
Beige mellé . SE GAĆ RW ANO YA S i AOAI aa E E S, 
Crepons . . czysta wełna 90/100 cm. szer. metr ct, 85, złr. 1, 1:20, 1:35, 150 
Sevilla i Brochć changeant . czysta wełna 90 cm. szer. metr złr. 1:10 
cometamóla:=1: 000.000. 06078009 1 „JAZZ n A i:i 
Englisch Honspun . . . . . , s. o 578 s PANU ate). 
Englisch Cheviot . . . . « . , s AaDy W ni DR ADO. 
Fanschonette à soie (pół jedwab) ,„ AMO 0705 jm R OO AEEA 
Arabella-Diagonale NO EW" SA BSO af 719. SOONIO 


Dagmar (bardzo efektowne) . . . Ea EŃ Ai SWO z 


Norfolk (bardzo efektowne) czysta wełna 95 em. szer. metr złr. 1:50 
Engl. Wogoigne (bez konkurencyi) 4 s) EA nn —85 
Czarne materye modne . 90/120 em. szer. metr od 75 et. do „ 375 


Materye do prania (poręczone prawdziwe). 


Levantine w najmodniejszych deseniach 76/80 em. szer. metr ct. 28, 35, 40, 48 

Francuskie batysty w najmodniejszych deseniach 78 cm. szer. metr ct. 42 

Angielskie i francuskie crepons 70/75 cm. szer., metr po ct. 35 i 40 

Prawdziwe angielskie przeźrocze muszliny, białe i kremowe, 70 
em. szer., metr ct. 38, 45, 50, 55, 60, 65, 75 et. 

Mousselin -broché (przez naszą firmę zamówiony), 80 em. szerok., metr po 
95 et. i 1 złr. 20 et. 

Prawdziwe indyjskie jedwabne Pongis i falary, 56/53 cm. szer., 
metr po 1 złr 50 ct. i 1 złr. 75 ct. 


n n 
W obszernych, wspaniale z wszelkim komfortem urządzony ch salonach pierwszych piętr dwóch kamienie są zawsze wystawione najświeższe, najgustowniejsze 


oryginalne modele toalet, bluz i 


konfekcyi, tudzież kapeluszy damskich, na co zwracamy szczególniejszą uwagę Szanownych Pań. 


(442-2-10) 


Na drugiem piętrze własne pracownie, w których zatrudnione są najlepsze siły. 
W lokalach suterenowych możliwie największy wybór dywanów na sofy, dywaników przed łóżka, firanek koronkowych i materyalnych, portyer wszelkiego 
EE, 


rodzaju, kołder flanelowych letnich, garniturów łóżkowych i stolikowych i t. 


ta, 


wybitna sława naszej firmy ręczy za najrzetelniejsze wykonanie wszelkich zamówień po najtańszych stałych cenach. 
Grand Magasin „Au Prix Fixe* jest największym i najobficiej zaopatrzonym składem austr.węg. państwa i z tego powodu godnym zwidzenia w Wiedniu. 


I WIELKIE WSPANIAŁE ILLUSTROWANE ŻURNALE MÓD "4BĘ 
IF i kompletne zbiory prób na żadamnie opłlatnie. I 


Il. międzynar. wystawa artystyczna w Wiedniu 1894 T. 
Kkiinstierhaus 


I., Lothringerstrasse Nr. 9. 
Otwarcie dnia; 6 marca.| Zamknięcie ([dniaf31 maja. 
Otwarta; od godz. 9 zrana do 8 wieczorem. Wstęp 50 ct. (436-71-30) 
W połączeniu z loteryą dzieł artystycznych. 1 los 50 cent. 


KGCGCGG 
ariacelskie sm- 
krople żołądkowe 


sporządzone w aptece pod Aniołem Stróżem 


C. Brady w Kromieryżu (Morawa), 
stary i znany środek leczniczy, działający znakomi cie 
przeciw Wszelkiego zed, peran at Łołądka. 
Tylko prawdziwe zaopatrzone są obok umieszczonym znakiem 
ochronnym i podpisem. 

Cena flaszki 40 ct., podwójnej 70 ct. 
Składniki są podane. 


! sta mara Prawdziwe Niariacelskie krople żełądkeowe są 
Ai // FLA do nabyoia hi 

w Krakowie w aptekach pp.: F. Gralewskiego, M. Redyka, L. Rosnera, F. Sobierajskiego 
Eug. Hellera, K. Wiszniewskiego, J. Trauczyńskiego spadkobierców; w Andrychowie u apt. 
Am. Mironowicza; w Bochni u apt. M. Gatty; w Chrzanowie u apt. Sporysza; W Dob 
czycach u apt. Bilińskiego; w Grybowie u apt. J. Kordeckiego; w Mẹtach u apt. 
E. Sokalskiego; w Limanowy u apt. H,.tA. Zubrzyckiego ; Lipnikw u apt. A. Fuchsa; w Mi- 
lówce u apt. J. R-isnera; w Myślenicach u apt. W. Gumińskiego; w Nowym Sączu U 
apt. Jakubowskiego i W. Filipka; w ©źwięcimie u apt. Ant. Polaszek; w Rzeszowie u apt. 
W. Kalinowskiego; w $tarym Sączu u apt. Jul. Fijałkowskiego; w Suchy u apt. C. Czernie 
kiego; w $zczurowy u apt. A. Szymonowicza; w Wieliczce u apt. Br. Miczyńskiego; w Wi- 
lamowicach u apt. F. Schneidra; w Zakopanem u apt. F. Tabeau; w Żywcu u aptek, 
L. Graffa i u aptek. J. Herdliczki. (2708 15-30) 


Alfred Rassl w Opawie 


w Szląsku austryackim 


HAWDEL NASIOW 


założony w roku 1867, 
poleca (2864-20-30) 


bardzo dobrze kiełkujące 
nasiona wszelkiego rodzaju 


hurtownie i częściowo. 
Próbki i cenniki darmo i opłatnie. 


0-4 


Preblauska woda szczawiowa 


najczystszy alkaliczny szezawik alpejski znakomitego skutku w przewlekłych nieżytach, eszze- 
gólnie w tworzeniu kwasa moczowego, przewlekłym nieżycie pęcherza, tworzeniu kamienia w pę- 
cherzu i nerkach i chorobie nerek Brighta. Z powodu swych składników i dobreg» smaku zarą- 
zem najlepszy dyetetyczny i odświeżający napój. IPFreblauer Birunnenverwaltunę in 


Preblau, Post St. Leonhard, Kiirnthen. (69-4 26) 
my 
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Powróciwszy Z zagranicy 


zaopatrzylem mój magazyn w naj- 
nowsze i najświeższe materyały na 
sezon wiosenny. 


J. Lipczyński, 
krawiec 


w KRAKOWIE, Rynek gł. Nr. 32, 
pierwsze piętro. (686.3) 


pace OOT E TS WOWAWIEMEWOCINCW"" Vy." 


CZAS z Niedzieli 11 Marca 1894. 


GOSPODARZ 


teoretycznie i praktycznie wykształ- 
cony, który zarządznł większemi ma- 
jątkami, rozumiejący wszelkie gałęzie gospo 
darstwa, mogący się wykazać najiepszemi pole- 
ce iami poszukuje odpowiednej posady od 1go 
"lipca lub wcześniej. — F. ©. poste restante 
Szczucin przez Tarnów. (649-2-8) 


Rządca ekonomiczny 


L. MAKOWSKI 


AD WYROBÓW 


KŁ 
RYMARSKICH iSIODLARSKICH 


w KKrakowie, 
ulica św. Tomasza pod L. 20, 
> żel 
oleca swój magazyn zaopatrzony w wie 
ki wybór gotowych uprzęży. jako- 
też przyborów do podróży, oraz 


z długoletnią praktyką w renomowan"ch gospo "muie się reperacyj. (631-3-4) 
darstwach Ks. Poznańskiego i Prus za hod. który podejmuje EER 

od 1886 zarządzał większemi majątkami w Ga- j 
licyi, poddany austryacki, obeznany gruntownie w: Paryżu. 


z wszelkiemi gałęziami w zakresie rolnictwa jak: 
uprawą roli, chowem i wypasem inwentarzy, pro- 
dukcyą buraków cukrowych i t. d., jak również 
rachunkowością i administracyą, poszukuje zaraz, 
od kwietnia lub później posady, 1589-2-3) 
Łaskawe oferty pod lit. A. %. AG© poste 
restarte Podgórze pod Krakowem, 


Majątek 
w dobrej glebie, zagospodaro- 
wany, z pięknym dużym domem 
i ogrodem w malowniczej oko- 
licy, bardzo blisk» kolei poło- 
żony, jest z wolnej ręki do na- 
bycia. — Bliższych szczegółów 
udzieli J. IF. poste restante 
Lwów. (654 2 4) 


Rudolf Glixelli, 


blacharz, 


znany od lat wielu w Krakowie przeniósł 
swój zakład i pracownię z ulicy praz 
kowskiej wyłącznie pot swoją c= 
na ulicę Garbarską pod Nr. 8. hb: r 
się P. P. Architestom i Budown'czym jak r m 
Szanow.ej Publiczności, do wykonywania w8 zad 
kich robót w zakres blacharstwą wchodzących, 
tak w miejscu, jako też na prowincji. (231- 


Fabryka TUTEK cygaretowych 
„RORIS“ 


w Krakowie, ul. Poselska L. 25, 


ołeca palącym: Tutki cygaretowe 7 pina 
rancuskiej „le Houblon ** tal " AETA 
błon** istnieje w handlu od wielu lat, pko 
zachwalania tutek eygaretowych Nei wy 
dja meai l Eat Rpa celowi tutek 
j „ wyrobion nej. — E ; 
PAŃ używa rygla |apómtzgyć pów i ze 
pa A „Noris.“ JP 2310-22-52) 
= bycia w handlach i trafikach, taksamo 

p wen — Dla pp. kuoców, Kótek rolni- 
pat t:afikantów k rzystne waruuki. 


Printemps 


BEZPŁATNA WYSYŁKA 


i „ogólnego katalogu, zawierającego ryciny 
Vakio Ewy ubiorów na LET SIA e 
RĘ, na żądanie zafrankowane 1 zaadresowane do 


PP. JULES JALUZOT 8 C" 


p Parze: próbki ró 

i rysyłają sie bezpłatnie pru 5 

Ż aż pić | A ładzjących kolosalne zapary 

MAGAZYNÓW. PR YTEE HE”S. Dokładnie uzna- 

z atunek i cen'. 
wkr do wszystkich krajów. 

„yi Wegier w,syła się rów ież zamó 

o WO i w 25 franków bezpł tuie, a to- 

= rzykr jore 18 mia ẹ wysyła sę z pod- 

Pi zag z joiwyżką 20%, od innych 

mod ych artykułów. 1 (429 3-4) 

Korespondencja we wszystkich językach. 


Masło! mięso! 
łatnie za zaliczką: masł » dwor- 
EE PA jerany zła 4 0, w łowinę od 
tylny ch części zła. 2'10. Wenkert & Meiman 
z Zaleszczykach. (656-2 2) 


SEDENS OOO EE EZ CE GE WY O ENO GEE 


Poszukuję Się rządc) 


itałem paru tysięcy reńskich do pro- 

F korit P podársiws na 180 morga h 
grantu z łąkami — trzy ćwier i mili od 
Krakowa — do samodzielnego pr wadze- 
nia gospodarstwa, z odpowiednią tantyemą. 
Bliższa wiadomość przy ulicy Karme- 
lickiej 1. 45, I pięt.o. ,657-2-3) 


5 ko. p 
sk e ze 


A 


[Każdy kaszel, 


ież wszelkie nieżytowe choroby przewodu 
arire wego, krtani, płue, następnie aoler 
gliwości w oddychanim, Sape e p 
oddechu, astmę, zaflegmienie, ko 
klusz | kurczowy naszel., chrypkę, 
drapanie w gardle; RABA 
i. usuwają naj szybciej «ćdaw ia,- 
psia aisan m le: arskiego przepi u pa ; 
rządzo © oraz ĻT4eZ lekarzy polt core Śro { 
herbata św. J: rzego. paczka 50 ct. i p oe 
nieżytowy św. Jer”ego, pudełko 50 ct. Z z 
kładnym «pisem użycia. pasywnie rt 
kilku daiach widoczny. Muiej niż ei 
paczki nie wysyła się. P cztą 20 et. wk pa Aa 
wanie i list frachtowy więcej. Wszystkie ye 
mówienia należy wprost paz: e 
Georgs - Apotheke, Wien, V/*. 
Wim mergasse 33. 
Poprzednie nadesłanie należytości przeka- 


z pocztowym pożądane. (48 20 25) 


(255-*-12) 


ZIÓŁKA PIERSIOWE 


Dr. SEEBURGERA. 


dyny środek przeciw chorobom plu- 
Sw mianowicie: uporczywym katarom, 
kaszłowi, zapaleniu gardła, PO 
flegmieniu i 1. v- (2718- -) 

Pakiet 20 ct, za stempel i opako 
warie na prowincyę o 10 ct. więcej. 

D» nabycia w a tece „p d złotą głową, 
Leona Rosnera w Krakowie. 
NAZZA 

Najplenniejsze 
zateckie wysadki chmielowe 
z miasta Zatecza i obwodu chmielowego 
doliny Goldbach, wysyła 1000 szt. z Za- 

tecza za zła. 7 50 
Józef Heller, 
właśc. gospodarstwa i producent chmielu 
w Zateczu Nr. 827. i 

Łaskawe zamówienia urrasza wcześnie 
nadesłać Przy większem zakupnie zniżka. 
Opakowanie po cenie kosztu. (543 3 5) 


Wyciąg olejku do USZÓW 


Dr. Schipka uzuany za- 
le lekarskich znakomitości 
h, dla swe! siły leczni- 


W Mrakowie w aptece E. Hellera. 


Najlep. czernidło 
w świecie | 


Fernolendia 


czernidło 


na obuwie 
W Wiedniu, 


Fabryka założona 
v 1835 roku. 


To cze nidło bez witr oleju nadaje ciemno- 
czarny połysk 


I KONSERWUJE SKÓRĘ. 


= Wszędzie do nabycia. —— | 
Z powodu naśladowań naloży ERTE 
uważać na moją firmę (4 


St. Fernolendt! “S 


Cenuiki darmo i opłatnie 


6. k. sekundaryusza 
kad ja zb a 
j ch i zagraniczny 

AT ledes wszelką uTuchotę dry h ao 
dzeniz) szu w uszach, mtrzy sen < kod 
usuwa zupełnie. Nabywać można po a, 
w aptekach Wiktora ftedyka w ycze 
wie; Dra Marola Mikołascha w 
Zygmunta Ruckers spadkomiors 
w: Lwowiej Wilibalda Hełdow aa 
w Czerniowcach; Bomans ez wyc 
skiego w Nowym Sączu į; Adoilfn Be = 
w Stanisławowie; C. Jahra w SEI i 
karola Marescha W Samborze; Aaa 
ma fńrzyżanowskicgo W „podzażrpwwiiteej 
Edwarda faahanego W Maroopo as 
Plebana Stefarsplatz 8, Twerdy Mar EH ar 
strasse 106 w Wiedniu. Tylko prawi s 
wy, jeżeli flaszeczki mają wyciśnięt, napis: n 
K. Secundir-Arzt Dr. Schipek, Wien.“ 7a poprze 
dniem otrzymaniem £ zer. 30 cmt. eprarna 
wysyłka dv całej Astry Wegi t. (29-12- 


po” PRON NE uj 


TIMAEUS 


NYCH 


DAN 


A 


“ZOKOLADA 


J 


U Sei k. NAD 


a) Z dniem 
pierwszego Sierpnia roku 189l-szego 
sprzedaję wszystkie nowe fortepiany i pianina mo- 
jego składu 57/, poniżej cen fabrycznych i zadowalniam się 
resztą otrzymywanego od fabrykantów rabatu. Że tak jest rze- 
czywiście, o tem można się łatwo przekonać przy pomocy jużto zniesie- 
nia się wprost z fabryka, które każdemu jaknajchętniej ułatwiam, jużto oen- 
ników i książek rachunkowych, które wszystkim z całą gotowością pokazuję. — 
b) Częścią reszty, która mi pozostaje od fabrycznego ra- 
batu, opłacam wszystkie ko- szta przewozu danego narzę- 
dzia muzycznego od fabry- ki aż do miejsca przezna- 
czenia. e) Na żądanie wy- /AŚ syłam fortepiany i pia- 
nina ze wskazanej mi fa- bryki wprost pod wska- 
zanym miadresem i sprze- daję je na tych samych 
warunkach, na których ż| sprzedaję narzędzia mu- 
zyczne znajdujące się na moim składzie; ka- 
żdy więc taki fortepian, który (n.p. w Wiedniu) 
kosztuje na miejscu we [f jj fabryce 400 złr., a z 
opakowaniem i dostawa || (n. p. do Tarnowa) ko- 
sztowałby 430 złr. — sprzedaję za złr. 380 
i odstawiam aż do Tar- (Ef nowa bezpłatnie. d) Za 
wszystkie nowe, nawet najtańsze narzędzia 
muzyczne inojego skła- du (a więc za fortepiany 
od złr. 300 i pianina od złr. 200) daję porękę 
20-letnia. e) Każde na- rzędzie muzyczne kupione 
u mnie (albo w moim skła- dzie, albo w jakiejkolwiek 
fabryce za moim pośredni- - „Ctwem) przyjmuję napowrót 


E a 
w tej samej cenie, w jakiej je sprzedałam i wymieniam na inne, jeżeli kto tego za- 
żąda w przeciągu trzech miesięcy od kupna. /) Sprzedając fortepiany i planina 


na raty (chociażby po 10 złr. miesięcznie) nie żądam za nie ani centa 
więcej, jak sprzedając je za gotówkę. g) Narzędzia muzyczne uży- 
wane wymieniam za dopłata na nowe. A) W sprzedaży 
fortepianów i pianin wstawionych u mnie w komis 
pośredniczę zupeżnie. bezintere< 
sownie. 


(834-6 52) 


99999 


AUG. DKNIZOT, 
POZNAŃ 3, św. Łazarz, 


POLECA: 
Drzewa i krzewy owocowe wysokopienne, p ramidalne, 
szpa/erowe 1 t. d. 
Drzewa i krzewy ozdobne. 
przewa alejowe. 
Niskie i wysokopienne róże w najnowszych i najpięknie. cdm'anach. 
Konifery, szparagi, truskawki. 
Drzewa płaczace i konifery do cbsadzinia grobów. 
Wysadki na żywopłoty i t. p. i t. p. 


Cenn'ki na żądanie d.rmo i opłatnie. (582 2 5) 


BĘ ZNIŻONE CENY TE 


wskutek niskiego kursu srebra. 


Za poręką mocno posrebrz. sztućce 
i przybory stołowe, kasety dla 
wyprawy, serwisy stołowe. 
do herbaty i kawy, ozdoby 


na stół, 
skromne aż do najozdo- Szczegółowe 
buiejszych. przybory dla 
Kosztorysy i illu- 


hoteli , areleh E 
i kawiarń, tudzież dla 


pensyonatów i menaży itp. 
Biały metal fundamentalny. 
Nakład srebra jest na każde: szt ce 


a oh uwa | CHRISTOFLE ] 
znak fabryczny. 


tudzież cała nazwa 
Jedyne zastępstwo prawdziwego srebra. 
Zir. 


strowane cenniki 


i poboczny 


12 łyżek . . złr, 1650 | 12 łyż. do cz. kawy złr. 7*— 
12 widalcdw a a, 10500| 4 .chochla . . złr. 5'80 
12 nożów 1 + p 17—| 1 chochelka . zwał yE 890 
12 widelców na wety „ 15—| 1 łyżka do jarzyn. n E 
15:— | 12 sztnéców na noże . „ 825 


12 nożów na wety . n 


12 łyżeczek . R50| 1 widelee do potraw 


Wajtańsze i najlepsze oparkanienia 


z cynk. stal. kolczast. drutu do parkanów 
tudzież wszelkie inne gatunki c, nk, i smołowanych 
drutów do parkanów, dostarcza firma 


Friedrich Bruno Andrieu*» mióhne, 
Bruck a, d, Mur, Stei: roark 
Pudlingarnia i fryszerka, staiownia Martina, wa co 
wnia żelaza i druciarnia, fabryka sztyftów drucia 


nych i nitów. (194 9 50) 


Herbabnego Syrup wapienno-żelazisty 


PODFOSFORANU WAPNA 
wyrabiany przez 


aptekarza Juliusza Hierbabnego w W.edniu 


Ten od 23 lat zawsze z dobrym skutkiem zastosowany, przez wielu le 
karzy jaknajlepiej zaopiniowany i polecany syrup piersiowy d.iała rozwalnia- 
jąco pa śluz, uśmierzająco na kaszel, zmniejszająco na poty, tuczież podnieca 
apetyt, pomaga trawieniu i odżywieniu, wzmacnia ciało i podnosi siły. Żelazo 
zawarte w tym syropie w łatwo wcielającym kształcie jest bardzo p żyteczne 
dla tworzenia krwi, a: z powodu swej zawartości rozpuszczalnych soli fosfo- 
ryczno - wapiennych u słabowitych dzieci dla tworzenia kości. (30 16 '2 


Cena I flaszki zdr. 1:25, pocztą Z0 e. więcej 
za opakowanie. (Połówek niema). 

S$” Prosimy żądać zawsze wyraźnie „J. Werba- 
bnego syropu wapienno -żelazistego** tudzież uważać 
na to, ażeby pobocznie wydrukowany urzędownie protokóło 

wany znak ochronny znajdował się na każdej flaszce. 


C rtralpy skład rozsyłkowy: Po" 
w Wiedniu, apteka „zur Barmherzigkeit'' 
VII/1, Kaiserstrasse Nr. 73 i Nr. 75. 


SKŁADY: w Hrakowie m: E. Stockm'r, W. Redyk, K. Wiszniewski, A. Siedlecki; 
we Lw owie P. Nikol«sz, J. Wiewiórski, H Binmeufeld, A. Skleiński J. Piepes; w Biały 
A. Haas, A Fuchs i R Keler; w Borszczowie M. Niemczewski; w Brodach H. Giiinns- 
pann; w Brzeżanach A. Durst apt; w Czerniowcach J Mahl apt., Dr. J Barber, 
W. v. Alth; w Dorna Watra F, Fritsch; w Gródku J. Hescheles; w Gurahumora 
E. Bitosat; w Horodence M. Axentowicz; w Saresławiu J. Rohm, L. Grzymała Wi- 
słocki; w Jasle R. Palch; w je łąka > J. Müller; w RŃołomyi J Sidorowicz, 
E Stenzel, K. Br. Witosławski; w Miopyczyńcach M. Reder; w Krynicy H. Nitribit; 
w Mielcu A. Pawlikowski; w Milówce J. Reisner; w f*odwołoczyskach D. Schnei- 
der; w Przemyślu A Mańkowski J. Lepanke icz; w F*rzemyślanach E. Baranow- 
ski; w Badowcach p. Rossgno; w Sadogór:e Rubinowicz; w Sanoku Giela; w 
Samborze J. Aleksiewicz; w Śniatynie F. Niemczewski ; w S$uczawie L. Bischoff, 
J. Schmid; w Stanisławowie J. Macura, A. Strzemecki; w Storożyńcu H. Füllen- 
baum; w Stryju C. Jahr; w Serecie F. Beiil; w Tarnopolu H. Kahane, M. Krzy- 
żanosiki, |. Fleischnann; w Wilamowicach F. Schneider; w Winnikach K, Bau- 
manni; w Ustrzykach J. Riedl; w Zórkwi A. Dadlec apt. 


ch X "x 


©|JULIUS HERBABNY. WIEN 


Mam pareset korcy Ghampionów 


do sprzedania. — Zarząd ekonomiezny 
w Zwierniku, p. Pilzno. (650-2-3) 


Do wydzierżawienia 


jest zaraz majątek ziemski Świnna 
Poręba w obszarze 230 morgów, o milę 
od Wadowic przy drodze krajowej położony. 


Wiadomość w handlu J. F. Fischera 
w Krakowie, linia A—B. (655 23) 


22222292902002020200290204092009000 


WOJCIECH SAMEK 


RZEŹBIARZ w BOCHNI, 


poleca się Wieiebnemu D chowieństwu, 
PP. Architektem i Szan. Publiczności do 
wykonywania wszelkich robót rzeźbiar- 
skich z drzewa, kamienia, mar- 
muru, gipsu i wapna hidraulicz- 
nego. 
Wykonywa figary św., Ołtarze 
itp. tudzież ©zduby architektonicz- 
ne do kościołów, fasad, kamienic 
i salonów. 
Wszelkie pomniki od najprost- 
szych do najbogatszych. — Przyj- 
muje wszelkie reparacye i odno- 
wienia. 
Za ukończo e już roboty otrzymał wiele 
chwalevnych świadectw tak od Wielebn. 
Duchowieństwa, jak PP. Architektów, a 
mieszkając w małem mieście, we własnym 
domu — może wszelkie roboty wykonać 
najtaniej. 
Tas. +2 figury św. w drzewie i kamieniu, 
których wyrób może się mierzvć z zagra 
nicznewi. (380 4-10) 


92992999299999999299999999999999 


TRAN RYBI BIAŁY 


prawdziwy > JP.(2714-27-) 
z Bergen 
z przyjemnym smakiem — dostać można 


w aptece „pod Gwiazdą“ K onstan- 

tego Wiszniewskiego w Krakowie 

przy ulicy Floryańskiej; cena flaszki 

Tranu białego 40 ct.; cena flas'ki Tranu 
żółtego 30 ct ; 


również BE DERET A 


ZGĘSZCZONE MLEKO 
do pożywienia dzieci. 


Cena puszki ćwierćkilowej 60 cent 


'!!S$er!! Kwargle!! 
D starczam opłatnie do każdej austr. węg. 

stacyi pocztowej za zaliczką : 

5 kilo pocztową paczką świet sera Romadour 
17 wiel. cegiełek w staniolu 3 zła. 90 et. 

5 kilo poczt. paczką 2 koszysi Fromage ie 
Brie 3 zla 20 ıt. 

5 kilo poczt. paczką 36 szt. sórków do piwa 
(et udych sórk.) 2 zła 66 et. (444-8-5 

5 kilo poczt paczkę czesk. kwareli 2 zła. 
Erste ńolinerlńńserei 

Rudoif Kobler, olin, 


Tinct. capsici compos. 
(Pain-Expeller), 
wyrobu Praskićj apteki Richtera, 
powszechnie znany bole uśmierzający 
środek do nacierania, można 
dostać w wielu aptekach po 


cenie złr. 1.20, 70 i 40 kr. za 
butelkę. Przy zakupnie należy 
być bardzo ostrożnym i przy- 
jmować jedynie flaszki z 
ochronną marką „kotwicą“ 
jako prawdziwe. — Centralny skład: 
Apteka Richtera pod Złotym lwem 
w Prad. 


(92-11-32) 


POSADZKI 


deszezułkowe lub taflowe, z dębowego 
suchego drzewa, dostarcza wraz z kom 
pletnem ułożeniem — po fabrycznych 
cenach — oi rı ku 1863 istniejąca firma 


Maurycego Langroka, 


Kraków, ul. Kolejowa L. 1. 
(642-2-5) 


Bit rzettywi 


do farbowania siwych włosów, 
waa A. Maczuskiego, ef 
w Wiedniu, Kiirntnerstrasse 19. 


Ekstraktem tym, który wyrabi j 
zielonych łupin orzecha włoskłogo, atd 
i najpewniej farbować można siwe włosy na 
kolory : blond, „szatyn, brunatny i czarny; nada- 
jac włosom najdalej po 15 min. kolor właściwy 
r og ten przy myciu nie schodzi, 

i akon ekstraktu orzechowego zł. $,— 


a 9 29 9 
h słoik pomady orzechowy 
? Ł2) 99 Ł2) 
1 flakon olejku orzechowego zł. 2.—,1.— 


Składy w Krakowie maj 
; ja: W.F - 
piec, Konstanty Wiszniewski dwa 


(525-3 20) 


n 1.— 


Kakao. Czokolada 


WAKSTRANI 


najlepsza i najsłynniejsza 
czokołada szwajcarska. 


MG Poręczone czyste kakao 
i cukier. (64 11-) 


Młody technik 


chcący się oddać keramice, może 
być przyjęty jako wspólnik do 
odpowiednej fabryki, istniejącej 
przez lat 10 w Galicyi. Udział 
najmniej z kapitałem złr. 20 
tysięcy. — Oferty przyjmuje 
Administracya „Czasu“ pod 
literami ©. S$. (543 3-3) 


DO SPRZEDANIA 
kamieniczka 


z ogroiem i polem w Nowej-Wsi 1. 40 
(blisko rogatki Łobzowskiej), za 8 ty- 
sięcy. Wialomości udziela na miejscu 
M. L. Dobrowolski. (643-2-3) 


Poznajmy i nabywajmy swoje wyroby! 
KRAJOWA 


Fabryka Wyrobów Tkackich 


ej Władysława Goneta © 
z w Korczynie, m 
< poleca sławne płótna korczyń- Z 
a skie, jako najlepszy i najtrwalszy m< 
wyrób ręczny, z czystego lnu, w wiel- 
© kim wyborze, od grubych do naj- S 
ką cieńszych web, na koszule, poszew- z 
ki, kalesony, prześcieradła bez szwu 
wszelkiej szerokości, sztuka 35 mtr. 
długa od 10—30 złr. itd.: ręczniki 
wszelkiego rodzaju; chusteczki 
= do nosa grubsze i webowe, białe Pi 
bi kolorowe; obrusy i serwety, © 
ścierki, dymy na spodnice, po- < 
M szwy itd.; płótna żaglowe (3e- © 
z geltuch , drelichy na liberye > 
1 materace, itp wyroby w zakres tka- z 
ctwa wchodzące, pierwszej jakości. 
Cennik i próbki żądanych gatun- 
ków darmo i opłatnie. ` (298-9-45) 
Uprasza się o łaskawe względy. 


Poznajmy i nabywajmy swoje wyroby! 


Majatek 


200 morg. obszaru, pół godziny drogi 
od Krakowa, z inwentarzem żywym 
i martwym, jest do sprzedania. 
Bliższej wiadomości udziela A. Tu- 
rzański w Krakowie w hotelu Kra- 
kowskim. (584-3-6) 


— 


< 


= 
WIELE FIENIĘDZY 
mogą uczciwe osoby każdego stanu zarobić, 
które chcą objąć nasze zastępstwo bankowe 
(prawnie wystawione listy ratalne i udziały 
towarzystw losowych). Nasza firma istnieje od 
25 lat i jest ściśle rzetelną. Najwyższa pro- 
wizyą z premią i w dan. razie stała pensya. 
Commandit - Gesellschaft Brüder Dirn- 


feld, Badapest, Budgasse 4. (348 5-5) 


nn 


Bezpośrednie sprowadzanie gustownych W), me 


tanich 


reichenberskich materyj 
na ubrania 


czysto wełnianych szewiutów i czesanek, 
Zupełne ubranie węskie złr. 6-70. Próbki za mark 
5 ct. Franz Rehwald Söhne, Tuchfabriks- 
Lager in Reichenberg, Böhmen. (639-3-14) 


TPo00E 


Ji 


z 
z e 
3, jentów = 
sN przyjmuje za wysoką prowizyą SR | 
28 I stosownie do odbytu stale an- „S 
BX gażuje najwięk. austr. fabryka dr 
ZĘ żalnzyj i stor (860-9 10) * 2 
za Emil Goldschmied, 3 
s IPraga-Winohrady ŻE 
Kronenstrasse 6. R. 


nx" 


Friedricha 
MOTOR PAROWY 


© sile 2-16 koni. 


Uznany jako najlepszy mo- 
tor dla drobiego za Ara 
i elektr. zakładów. 
Wolne od koncesyi, nie- 
eksplodujące, kotły rurowe, 

= karłowe i małe. 


i MACHINY PAROWE. 
C. k. wył. uprz. fabryka machin 


Friedrich & Jaffe's Nachf. 


w Wiedniu, KIE, Hauptstr. 109. 
Prospekta bezpłatnie. (295-2-) 
i fabryka wind (i 


wszelkiego rodzaju, IV., Louisengasse 6. 
z patent. przyrz. bezpiecz. Illustr. katalogi darmo. 
(83 9-26) 


porze 


F. Wertheim & Co. 


e. i k. nadworni 
dostawcy; 
pierwsza austryac. c. k. 
uprzywilej. fabryka kas 


Zu beziehen durch jede Buchhandlung ist die 
preisgekrönte in 27 Auflage erschienene Schrift 
des Med-Rath Dr. Müller über das 


Freie Zusendung unter Couvert tür 60 Kr. in 
Briefmarken. (167-50-) 


Eduard Bendt, Braunschweig. 


wiga) 4 


6 CZAS z Niedzieli 11 Marca 1894. 


Na miesiąc marzec yprzeda z wolnej ręki g20000000000000000000000000000000000000000000| Pardzo tanie Rządca ekonomiczny 


ROZMYŚLANIA Satan Na zbliżające się święta Wielkanocne! Š[?0ŽYTECZNE I POUCZAJĄCEJw dradnim wieku, żonaty, bez familii, 


pismo ludowe ilustrowane: z 20-letnią praktyką gospod., poszukuje 
ITWY 4 R Dla uczynienia podłogi piękną, połyskującą i trwałą, polecają: posady zaraz lub od igo kwietnia r. b. 
| MODL zegarów itp. ANĘ MASE WOSKOWA własnego wyrobu, jedno pudełko '/, kilo- 


(495 4-) 


i 4 : 
NONE DZWONEK: raoe aren a za SA 


KHR PY odbywa się codzień z wyjąt- grama tylko 5© centów; wychodzi rok drugi w Krakowie|pod Krakowem. 471-3-3 
ku czci s. Jozefa, iwa niedziel i świąt, bad. DF MASE FRANCUSKA do posadzek; pod redakcyą X. M. Dziurzyńskiego, i ko 4 : à 
ai > f J M dzinach od 11—2 w południe|9 DF GLAŁURĘ BURSZTYNOWA do lakierowania ; sztuje rocznie tylko: tę złr. 50 cnt, pół- AJEWCH 
po polsku Po rancuSsKku, w Krakowie przy ul. Siennej | 2 PRZE do zapisania i frotorowahia podłogi; jak również Kto Miedwia ela w GANGA SZ dla sprzedsży prawnie dozwolonych losów na czę- 
Ksi ggarnia katolicka pod L. 5, I. piętro. IF ROGOZKI, CERERE | LINOLEUM JP.69515) ®|dziwie katolickim, niech to pismo zaprenu: |» jeżcii pee Apia piierne a 
3 ię 5 meruje. ensyą. — Ofert; jmuje Hauptstiidtisch 
„A Reim i Friedrich Adregi Reqakcza Aowera] baan T 
Dr. Wład. Miłkowskiego Biuro techniczne kł d i b s h d i Óż h i łó Dzwonka*, Monków, nl. Pijarska dapest, firma założona r. 1874, (5718 12) 


IM [GH 


Floryańska L. 45. 


k APTEKA 
Panna służąca. |Fortunata Gralewskiego 


starsza osoba, z dobremi poleceniami, poszukuje sze EET 
posady. Wiadowość przy ulicy Łobzowskiej pod zarządem Jana Sygietyńskiego 


Nr. 13. Apolonia Jurkiewicz. (653-2-3) w Krakow ie, 


ako kurator pana Floryana Leitera, T Kohiman K K Seharoch 


właściciela składu drzewa — upra w Krakowie 

szam tych, którzyby jakie pa ensyę ul. Radziwiłłowska z. 19 

do tegoż pana Leitera mieć mogli, , 
zgłosić się do mnie w najkrótsz. czasie. 


„DOŃ CZAT- 


w Krakowie, ulica 


przyjmuje wszelkie zamówienia w zakres 
tego facha wchod ące, jakoto: 


ma na składzie wszelkie wyroby Jana Sygie- 


l. 24 i 25. REG” Ceny bardzo niskie. "TR 


Jan Kwiatkowski w Krakowie, 
(665-1-3) ul. Zwierzyniecka Nr. 21. 


= ze 

Wiza jaątlzi 
w Królestwie i Galicyi, wielkie i mniejsze, ka- 
miecice, do sprzedania i «amiany — między innemi 
i Majątek 1.300 mórg, 3 kilometry od stacyi 
kol., w p.łowie las 20—49 let., budynki dosko- 
nałe, z inwentarzami (przeszło 100 sztuk) do 
sprzedaria za 115.000 złr., banku 64.000 z!r. — 
Dzierżawa 200 mórg pszennej gleby, do wzię- 
cia od św. Jana b. r. — IMamienica w Kra 
kowie II piętr, 8 okien front., z cfficyną, do 
sprzedania za 40,000 złr. lub zamianę na dobrą 
wioskę, z dopłatą itp. interesa poleca: Biuro 
komisowo - inform. Wtr. Jaworskiego 


1) projekta na zabudowania gospodarskie wiej - 
skie, na zabudowania miejskie od najprostszych 
do pałacowych, na zabudowania kościelne w róż- 
nych stylach. zabudowania fabryczne, kanaliza- 
cye, wentylacye. betony, osuszenia itd. ; 

2) projekta na przedmioty przemysłu artysty- 
cznego ; 

3) oszacowania budynków starych i nowych 
w celu sprzedaży lub asekuracyi ; 

4) sprawdzanie kosztorysów i rachunków ; 

5) pośrednictwo w zakupnie i sprzedaży real- 
ności. 


Wykonywa wszelkie roboty budowlane 
z własnego maieryału dokładnie, według 
wymagań najnowszej techniki, higieny 
i artyzmu. (600 1-) 


Sztuczne nawozy. 


NA OBECNY SEZON POLECA: 
Make kościaną, Mąkę preparowaną, Superfosfaty, 
saletrę chilijska i Zużle Tomasa 
po cenach przystępnych i dogodnych warunkach 


Realność 


w Krakowie przy ulicy Starowiślnej 
pod Nr. 182, mająca wraz z budynkami 
i ogródkiem prze:zło 300 sążni[] — jest 
z wolnej ręki do sprzedania. — Bliższej wiado- 
mości udzieli stróż domu. 6383-2-4) 


Nasiona 


buraków pastewnych we 
wszystkich gatunkach, marchwi 
pastewnej olbrzymiej, oraz 


tyńskiego, magistra farmacyi, jak: Wina le- 


„| eznicze t. j. chinowe, rumbarbarowe, pepsynowe, 


z cascara szgrada, w cenie po E złr. ŁO ct. za 
flaszkę; Wołryńskie krople przeciw bólowi 
zębów 20 ct.; Elixir do zębów. nieustepu- 
jący co do jakości wyrobom fran: uskim, 60 ct.; 
Płyn przeciw wypadaniu włosów, usu- 
wający w paru dniach łupież, 60 ct; Puder 
w trzech barwach, biały, kremowy i różowy od 


Przesyłki na prowineyę codwr: tnie uskutecznia. 


UNEA 
Wysadki chmielowe. 


Najlepsze zateckie miejskie 


. z 1. Grodzkiej Wr. 30. © r . r " a r: = dki ck iel ý j} 
| > Sweżswówa = vai M k l Z kości Fabryka sztucznych nawozów i wyrobów chemicznych waj Manacniiżć i porinan znieckie „puręgowe wyendii 
? ow Z olin o ac 
NIE a ROMANA HR. DROHOJOWSKIEGO |jssiotaua = a omni yes Tczew? eee 
| = Domek Z 0 rodem arowane lub pre arowa- . ycia za por aż z. few olor 
NIE j pad (PEA w Iśrukienicach. (598 1 6) handel Edwarda Fuchsa a E pe wim 
zi w Nowej wsi narodowej pod Nr. 18 (nie- ne kwasem siarkowym, w KRAKOWIE (574-8-4) nich cenach. (3809-9-10; 
| Pazdan if wdaje "adena ay | URKĘ rogowa, supe rios- S | . | Łaskawe zapytania przyja 
| sprzedania lub wynajęcia. — Wiadomość na miej faty i t. p. (69416) zaś świeża kukurudza amerykańska K Ste Kandal chriiala 
| scu i u Wgo Tenglera w Krakowie, przy ulicy ; „ L. A 


w Zateczu (Saaz) w Czechach. 


Skład fortepianów, 
PIANIN I HARMONIUM 


Wiktora barabasza 
i Wine, Wawrzyckiego | 
| 


solśońsSKi zab 


nadejdzie w połowie kwietnia b. r. 


Karmelickiej pod Nr. 54. (663-1-7) | odznaczone na wielu wystawach, dostarcza 


po bezkonkurencyjnie nizkich RWRRRKKKKRKAKKKKIKIKKKKKANKKKKKAKK 


= cenach, z zaręczeniem podanej ilości 
I. Pietro |= somn i kwan tosforowego. Na świeta Wielkanocne! 
poleca Handel pod Palmą 


ANTONIEGO HAWEŁKI 


przy Małym Rynku i ul. Mikołajskiej mąki i sztucznych nawozów 
w Krakowie: 


L. 4, jest do wynajęcia pod korzyst-|B, Schónberga i Friinkla w Krakowie 
PRA: (666) | Zamówienia przesyłać 
należy albo do Agencyi 
Rolady, Pasztety, Półgęski, 
Szynki westfalskie i praskie, 
Jabłka, Gruszki, Mandarynki, 


xx 


30 ct. do A złr. (5717-2-6) 


ala pomników Wio S. Mi- 

x ||kuckiego w Krakowie, 

Pomocnik młody, Rynek 34, lub do podpisanych 
z ukończoną księgarską B. SCHÓNBERG i FRANKEL 


praktyką I z dobremi w Krakowie, ulica Mostowa Nr. 6. 
swiadectwami, znajdzie 


zaraz umieszczenie w księ- 


wkKrakowie, ul.Floryańska6, l.p. 
poleca instrumenta z pierwszorzęd. 
fabryk krajowych i zagranicznych. 


Sprzedaż, zamiana, wynajem 


poleca KAZIMIERZ NIESIOŁOWSKI w Krakowie, Suk 


RRRA 
KRKKKKRKNKNNAAKRKKKANAKKKNKANNA 


4 gorsi Kamienica przy odpowiedniej gwarancyi — na raty. 
| ~ - s 3-,i t , „żeśli idoki d ; = 4 > 2 | 
„R Seyfartha i Czajkowskiego ||" "kamienica" 5|38 Winogrona świeże, Owoce franc. kandyzow., | 
zd 2 piętrowa, z wielkim komfor. d ; : M M P i RE Ng i 2 FR PR [SDA 
O UB ci preca a e Koniak francuski, Likiery holenderskie, OJE GADO E: | 
aaa | 2- piętrowa intratna, w jednej z nayludniejszych ulic; RPP ga oz PrE 
| piętrowa in p oee biod niejszych ulic 5 66 AN e T lko raw dziwe l 
bhd > ) 
# 3 2-piętrowa w śródmieścia. z dochodem czystym 4% j} . ai u UA . . rosz en na etykiecie każdego pudełka 
u ! Bardzo ważne ||... Kamienica Likier i Wódki izdebnickie, anhaa jest wydruk. orzeł i firma A. Moll 
U e . 2 piętrowe, starsza, dobrze utrzymana, na p'antach; Szampany marki Veuve Cliquot ( Monopol Molla proszki Seidlickie są niezrów. środkiem przeciw wszyst. chorobom 
pi » 12 BŁ hodzącym ze złego trawienia lnb skłonności do obstrukcji. 
rożdże prasowane 1-piętr. z cgrodem owocowym, w celnem miejscu; 4 17 F REIU jagd żołądka, poc gey 5 y 
i Cerri a i Domek bi T- (i BĘ Fal 1 a wst , 
> a najlepszej i sajpiownszej w Europie fa | pariorony, do zbnioraaa pzy al Dingiej: sec“, Pommery et Greno“ i „Moet Chandon Cena sapiesmętowanege or aiaee. poóstka 1 E Tae, 
i dniu, przychodzą co dzień świeże do ER Parcele 2. Wina węgierskie l włoskie stołowe, ó a rahcus 3 | i 0 a | 
| Krakowa do handlu (664 1 2) : rą : j . . POT | W ak f k | M ii 
3i | 
b w najce:niejszem miejscu Krakowa, n x Te . . Tylko prawdziwe, jeżeli każda faszka opatrzoną jest znakiem ochroni A Maica anne | 
A przy. Rynku głównym, ŁĘG iape irigy ei orraa CZY. Wysyłki zamiejscowe uskutecznia odwrotnie. Tylko prawdziwe, jeżeli każda by ode ac atakiem ochronnym A, Molla 1 zamknięta | 
JR: jako do wę e dla zachodniej do sprzedania. p Aa francuska i sil Molla jest najlepiej znanym środkiem ludowym, szczególnie | 
„A alicyi. Wiadomość w Bi techni T. Kohl- jako śro śmierzający do wcierania pr ni złonkach i» dk 
S T Pirma EPE E E A Beggi igap oki. KKKRKAKKKKKKKKIKIKKKKKKUKKKAKKKA E o sanin waziębiena, aa wagon i w ozlonkao I-nerwy. — Gone ery- 
tureckie powidła i śliwki, oraz] Fadziwiłłowska 19. (599-1-4) ginalnej plombowanej flaszki 90 centów. (157 12-) f 


wszelkie inne towary kolonialne. 
nn 


|. PURGLEITNERA aptera | Drzewka alejowe, 


m NN M 
Gł. skład wysyłk.: A. MOLL c. k. dostawca nadw., Wiedeń, Tuchlauben. 


Uprasza się Szan. Publiczność, ażeby wyraźnie żądała wyrobów 
MOLLA i te tylk przyjmowała, które opatrzone są znakiem ochron. i podpisem. 


Piece pierścieniowe, 


| w GRAZU. kasztany i jawery silne i wysokie, po Madre a a a OLO SEE ORGIE, SKŁADY w KRAKOWIE: W. Redyk apt, K. Wiszniewski apt., St. Feintuch. 
A STYRYJSKI SOK ZIOŁOWY, flaszka 40 złr. za 100 sztuk ik oai AREN TR ; x l 
H 83 cent., przeciw kaszlowi, chrypce, cierpie : © Piece dachówkowe, W CEEJEJCSH x CCEE EELEE EESE AJZĘY 


austr. węg. pat. 13816/39086. Jedyny piec do wyłącznego wyrabiania 
wielkich mas dachówek, odsadzkówek it. p. 


Piece zendrówkowe, 


austr. węgier. pat. Nr. 15786/43403 bezustannie pracujące, do wy- 


niom szyi i piersi, od 40 lat uznany. 

SERUP V APIENNY z podfosforanu Wa- rzew a owocowe 
pna, środek y ar Angeri dla cierpiących na 
płaca i piersi (środek wzmacniający kości dla A i je 
Slabych dzieci) ssaka 1 złe po 50 centów za» sztukę, sprzedaje 


Dr. WUCHTY MAŚĆ ZIOŁOWA, wiel |Zarząd ogrodów pałaco- 


BANK ROLNICZY we LWOWIE 


POLECA DO 


pda | 1 mr, mata flaszka 60 ot., przecie|vwyych w Zatorze, poczta i stać 3 palania rur kamiennych, cegieł ieni ogni 
AZER” : s ) 5 ; posadzkowych, kamieni ogniotrwałych „2 © 
gośćcowi i reumatyzmowi. (602-1-10) , : . ZA sE pi g >" krieda nA rodzaju. Wszelkie inne piece i urządzenia I A e 14 3 O © ap © 
ENGLHOFERA ESENCYA NA MIĘŚ.|Cya kolei w miejscu. (576-3-3) dla michu. oadląciówą | fabrok. ten p (521-1-) / ALI u IOS ER ne = ©: 


NIE E NERWY, flaszka 1 złr., wcieranie 
przyrządzone z pachnących ziół. 


Do nabycia prawie we wszystkich aptekach pań- | COCXUNNNNWWWWWWWKZWWZZWWNONH 


stwa lub u wyrabiającego za zaliczką. 


eaen aeli Dra ROA Balsam ŻYCIA 


koniczynę, tymotkę, lucernę oryg. francuską, wolne od kanianki; 

rajgrasy, sporek, łubin, wykę. bobik, groch, buraki 1 marchew pastewnę, 

koński ząb oryginalny amerykeński i węgierski, oraz nowy gatunek „koński 

ząb złoty“ (Goldschónheit), kukurudzę pastewną „Pigno'etto*, oraz wszelkie 
inne nasiona i zboża jare. 


| Ernest Hotop, 
FAN inżynier cegielniany, 

PEM BUDAPESZT, AEUSSERE WAITZNERSTRASSE 70. 

(tabryka machin Gutjahr & Müller) 

i w Berlinie, W., KKurfiirstenstrasse Nr. 122. 


jest więcej niż od 30tu lat znanym, 


trawienie, apetyt i odchód wzdeć Wszelkie nasiona posyłamy do stacyj oceny nasion, celem zba- 
Auf gebot. wzniecającyn >+ aka żozawiaśiąwyw dania czystości i siły kiełkowania, (413-3-10) 
Es wird-zur allgemeinen Kenntuiss ge- srodkiem domowym. ni « ZE R rą 
NO kimi cenik wo |] ła SKŁAD MEBLI I LUSTER NAWOZY SZTUCZNE 
1) der Schneider Baruch Celnik, wohn- mała nt., pocz ; ETETEN ; 
! haft zu Berlin, Naunynstrasse 58, Sohu 20 cnt. więcej. Mendla Pama w Krakowie, z gwarancyą za procent i jakość składników, 
des zu Dombrowa verstorbenen Aufse-| |] Wszyst. części opako Rynek Nr. 12, | 
hers Abraham Celnik und dessen zuļ§ wania mają wyrażony? poleca się Szan. Publiczności w celu zakupienia k 
Krakau wohnhaften Ehefrau Perel, ge obok urzędownie zło- i wypożyczania mebli po nader umiarkowanych z pierwszorzędnych fabryk. 


borenen Krutz, żony znak ochronny. 


2) und die Hedwig Clara Ertel, ohne i i 
Beruf, wobnhaft zu Berlin, Bergmann- Składy prawie w wszystkich aptekach Austryi-Węgier. 


cenach, również podejmuje się wszelkich urządzeń 
apartamentów od najwykwintniejszych do zupełnie 


Maszyny rolnieze 
| 


Nowości w wełnie i bawełnie na damskie suknie otrzymał w wielkim wyborze i 


i > ; ób jący ś 
strasse 32, Tochter des Heizers Frie- Tamże jest również do nabycia: skromnych. (878-49-52) Znak ZA + enade kojący A opięte 
drich Ertl und dessen Ehefrau Chri |F Prazka maść domowa. ELA a 
m Aay Sneen rr" Według licznych doświadczeń uła- K wizdy pl yn goŚśćcowy. 
die Ehe mit einander eingehen wollen. twia ta maść wyczyszczenie i wyle- © 4 ` 
Etwaige auf Ehehindernisse sich stüt sard a o a w pna Główny skład ma 
A: s f |] sposób i działa prócz tego jako k SZR 
zende Finsprachen sind binnen 2 Wochen ||] srodek uśmierzający ból Aoc MILI IC apteka araia w Korneuburgu pod Wiedniem. 
beim Unterzeichneten anzubringen. dzący się. (262 4 26) ochronny. tiii o nabycia we wszystkich aptekach. ochronny. f ` 
Berlin, am 6-ten Maerz 1894. Słoik po 35 i 256. Pocztą 6 o. wi cej. 3 Ka 4 jależy uważać na znak ochronny i żądać wyraż ie: i 
Der Standesbeamte Wszystk_ części są z + x W Krakowie, linia A-B, „pod kog uterna' Y, daszki Kwizd | "OŚĆ > 
des königlichen Standesamtes 5a opakowan. mają mają QUEN (DAWNIEJ JAN JANIGA) b 1 złr. J p ynu 20 CÓW ego 
(603) A. Gutzeit. obok wyrażony wal. a. a_a ———— 


(8386-3-20) : 


urzea złożony 
< 


Praktycznie wyuczony rysownik |] > Eo serap za 


; żę j B. Fragner w Prad 
poszukuje race "od biurze lub przy budo- Nr. 203-204 Malo Strona apt. pod RE a 
wlach. Bliższa wiadomość pod lit. W. Z. B= Codzienna wysyłka pocztowa. 

poste restante Rymanów.  (637-3-3) 


Handel win, delikatesów i wszelkie innych towarów 


uprasza o liczne odwiedziny. JP.(160-9-10) 
BE" Zamówienia na prowincyę wykonuje odwrotnie. 


BE" Do dzisiejszego Nru dołącza się dla wszystkich prenumeratorów : 

Odezwa X. Samuela Rajssą, GGwardyana 
Q0. Franciszkanów, p. t. „Od progu Piastowskiej 
Swiątyni!* 


Papier z fabryki Braci Fijałkowskich w Bielsku. Rządca Drukarni Józef Łakociński. 
Józef Rudnicki w Krakowie, Rynek główny, poleca na obecną porę: Szlafroki męskie lekkie i ciepłe, buciki i trzewiki pokojowe. (rs123 


Czcionkami Drukarni „Czasu.“ 


